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O książkach i autorach bieżącej 
chwili.

(K iiażk i dla dzieci.)

Koniec upływającego i początek  każdego 
nowego roku, są zawsze najszczęśliw szą dla 
recenzenta porą. Z powodu uroczystych, w ła­
śnie około tego czasu przypadających świąt, 
pojaw iają się liczne nowe, częstokroć w spa­
niałe i kosztowne publikacje, mające służyć na 
podarki świąteczne; niepoślednie zaś miejsce 
między temi zajmują zazwyczaj książki dla 
dzieci i dla młodzieży. Między podarkam i dla 
dzieci spotykamy już dziś coraz# częściej p ię­
kną, pożyteczną książeczkę zam iast bezmyśl 
nycii cacek, a im bardziej ten chwalelpąy zwy­
czaj u nas się rozpowszechnia, tern liczniejsze



o ile p rzed litaw sk ie  m in isterstw o  n a  te  ż ą ­
dan ia  p rzysta je  lub n ie?  P rzed litaw sk i m in i­
s te r-p rezy d en t ju ż  n aw et w k lub ie  postępo­
wym w y w n ętrzy ł się, co żąd ają  W ęgrzy, a 
czego im n ie chce p rzyznać P rzed litaw ia . 
Zkądżo znowu b ierze się w iadom ość m iędzy 
W ęgram i, iż co do głów nych pu n k tó w  ugo­
dy cłow ej już p rzy sz ło  do porozum ienia ? 
A wiadom ość ta  s tw ierdzoną zo sta ła  u rzę ­
dowym  kom unikatem , iż w pesz teńsk ich  ro ­
kow aniach  cłow ych w szystko  idzie pom yśl­
nie, i z obu stro n  podług słuszności !

A jed n ak  te  w szystk ie  sprzeczności 
dadzą się z sobą pogodzić. I  przyjść m ogło 
do porozum ienia m iędzy obydw om a m in i­
s te rs tw am i co do ugody cłowej, i nio przyjść. 
M ogło m in iste rstw o  p rzed litaw sk ie  p rz y s ta ­
wać n a  żądan ia  w ęgierskie, lecz pod pew ne- 
mi w arunkam i; ale mogło m in isterstw o  
w ęgiersk ie  i nie przyjm ow ać tych  w arunków , 
lub  postaw ić swoje, a w tak im  raz ie  w a­
ru n k i te m ogły  być tajem nicam i stan u , do 
k tó ry ch  n iew yjaw iania się zobow iązano.

U derzać to m usiało  w szystkich, że pod­
czas rokow ań w Peszcie  b y ł tam  zaw sze 
h r . A ndrassy , m in is te r spraw  zagran icznych , 
ob ecn y m , zkąd p rosty  w yprow adzić m ożna 
było  w niosek, że owe w aru n k i, s taw iane z 
jednej lub z d rug iej strony, m ogły  dotyczyć 
p o lity k i zew nętrznej m onarchii. W iadom o, 
że w w ażniejszych spraw ach tej p o lity k i 
m in ister spraw  w ew nętrznych  nie może po­
stępow ać sw obodnie p od ług  w łasnego zd a­
n ia, lecz pierw ej m usi uzyskać zgodność 
tak  m in iste rstw a austrjack iego  ja k  i w ę­
gierskiego. A u strjack ie  m in is te rs tw a  o p ie ra ­
jąc  się na sztucznej w iększości, byw ały  za ­
wsze pow olniejsze in tencjom  m in is tra  sp raw  
zagran icznych , k tó ry  tym  sposobem  uzyskał1] 
w P rzed litaw ii p rzew agę tak , iż w pływ ał 
g łów nie naw et na zm ianę tych  m in isterstw , 
ja k  to  się zd a rza ło  za  B eu sta  i A ndrasse- 
go. W pływ ow i tem u poddaw ało  się i m in i­
ste rs tw o  w ęgierskie, a le  odkąd opozycja l e ­
wicy p rzy sz ła  do steru , i T isza zo s ta ł mi 
n istrem -p rezy d en tem , zm ieniła  się p o stać  
rzeczy. W iadom ą je s t rzeczą, że T isza p rz e ­
ciw nym  je s t  m ięszaniu  się A u strji w s p ra ­
wę w schodnią, a naw et raz  publicznie się 
w ynnrzy ł, iż ja k  długo on jes t prezyden­
tem m in isterstw a, to  bez przyzw olenia tego  
m in iste rstw a, żaden żo łn ierz  au s trjack o -w ę- 
g ie rsk i n ie p rzek ro czy  g ran icy  tu reck ie j.

A tu  h r .  A ndrassy  zaangażow ał się 
za d aleko  przym ierzem  trzech  cesarzy  w 
spraw ie  w schodniej. Ł a tw o  d la tej p o lity k i 
m ógł pozyskać m in isterstw o  p rzed litaw sk ie , 
a le  w ęgierskie... „h ic  R hodns, h ic  s a l t a !“

N ie bez podstaw y je s t  w ięc wiadom ość 
nasza z bardzo w iarygodnego źró d ła , iż w 
Peszcie p rzy  rokow an iach  cłow ych ro zstrzy ­
gać się m ia ła  k w estja  k ie ru n k u  p o lity k i 
zew nętrznej A ustrji, kw estja ew eatualnej 
in terw encji, i co w dalszym  ciągu z te j in ­
terw encji w yniknąć mogło —  an ek sji tych  
krajów . N ie zw rócono u w a g i, iż w czasieI

ow ych rokow ań a r ty k u ł,  um ieszczony w wie 
deńskiej oficjalnej „P o litisch e  O orespondeaz“ 
przedstaw iający , że w razie  ew entualnej 
aneksii B ośni i H ercogow iny nie zagraża 
żadne n iebezpieczeństw o an i przew adze Ma- 
djarów  w W ęg rzech , an i p rzew adze c e n tra ­
lizmu niem ieckiego w P rze d litaw ii, bo i tak  
la ta  d ług ie m iną, nim  Dędzie m ożna z tych  
krajów  pow ołać rep rezen tan tów  do c ia ł p a r ­
lam en tarn y ch , a gdy czas na to  przyjdzie, 
to  w ty ch  pó łb arb arzy ń » k ich  prow incjach  
zm ieni się c h a ra k te r  ludności, i ludność 
sam a (zapew ne przez germ anizow anie i ma- 
d jaryzow anie) tak , iż w iernokonsty tucy ju i 
re p rezen tan c i z tam tąd  będą w y b ie ra n i!

W ęgrzy , będąc w w ielk ich  finansow ych 
k łopo tach , d ążą  do rów now agi w swym  bn- 
dżecie, a jako jeden  z najg łów niejszych śro d ­
ków po k ry c ia  niedoborów  bieżących i p rz y ­
w rócenia rów now agi budżetow ej w p rzy sz ło ­
ści, uw ażają zw ro t roczny  z P rzed litaw ii 
2 m ilionów z łr . za p o b ran ą  akcyzę od w pro­
w adzanych z A u strji do W ęgier trunków , 
osobny bank narodow y i spraw iedliw ą, u- 
w zg lędn ia jącą W ęg ry  ta ry fę  cłow ą. T rudno 
nie przyznać W ęgrom  słuszności tych  żądań , 
lub w raz ie  n iem ożności w ypełn ien ia , tru  
dno im odm ów ić odpow iedniego ekw iw alentu  
W szak  ru in a  finansow a W ęgier na jfa ta ln ie j 
oddziałaby  i na A u strję  i w jeszcze w iększą 
po g rąży ła  ją  b ie d ę ! A jeżeli W ęgrom  k o n ie ­
cznie trzeb a  tego  ra tu n k u , jeźli P rzed litaw ia  
odmówić im go nie może, to  h r .  A ndrassy  
k o rzy stać  m ógł z k łopotów  w ęgiersk ich  i 
przy pomocy p rzed litaw sk iego  m in isterstw a, p o ­
łożyć w aru n ek  zgodzenia się W ęgrów  na je ­
go po litykę zew n ętrzn ą  w spraw ie  w scho­
dniej.

Czy W ęgry  p rz y s ta li na  ten  w arunek 
lub nie, to  zawsze zależało  ta k  h r. A n d ra s- 
sem u ja k  i obu m in isterstw om , aby  rzecz ta- 
zo s ta ła  n iew yjaw iona jako jedna z n a jw a­
żniejszych dzisiaj tajem nic s tan u

Gdy rozb ie ran o  k w estję  rokow ań  cło ­
wych w k lubach  w iernokonsty tucy jnych  Izby 
niższej R ady  państw a, cen tra liśc i ty lk o  in ­
te re s  banku  narodow ego i in te re s  w ielkich  
finansistów  i p rzem ysłow ców  austrjack ich , 
tych głów nych podpór cen tra lizm u, m ieli na  
oku, i w ty ch  kw estjach  żąd ali w yjaśnień 
od m in istrów . Ale już w Izb ie wyższej s ta ra  
gw ard ja  au s trjack ich  panów  i d y g n itarzy  b iu ­
ro k ra ty czn y ch  p rzy sz ła  do p rzekonania, że 
tu  nie chodzi o sam ą ugodę cłow ą, lecz że 
z n ią  zw iązano kw estję  m ocarstw ow ej poli­
ty k i w ew nętrznej i zew nętrznej, i d latego  i 
panów  z opozycji najw ybitn iejszej wezwali 
do w spólnej n a rad y  poufnej w przekonaniu , 
iż ta k i k a rd y n a ł S chw arzenberg  lub L eo  
T hun zarów no z nim i bronić w tym  w zglę­
dzie będzie in te re su  m onarchii i dynastji. 
M ówią, iż pan S chm erling, k tó ry  dał in ic ja ­
tyw ę tym naradom , co do sp raw y  w scho­
dniej je s t  odm iennego p rzekonan ia , niż hr. 
A ndrassy  i p rzedlitaw skie m inisterstw o, a 
sk łan ia  się w ięcej do zap a try w ań  Tiszy.

Lecz z tego by zarazem  w ypływ ało , że nie 
uznając  po trzeby  n arzu can ia  W ęgrom  w aru n ­
ku p rzy jęcia  po lityk i w schodniej, p rzym ie­
rzem  trzech  cesarzów  w ytkniętej, uie widzi 
i po trzeby  czyn ien ia  w zam ian im koncesji 
w ugodzie cłow ej.

S p raw a ta  w kró tce  się w yjaśni, ho hr. 
Leo T hun, pom aw iany, iż w m ięsza ł się w 
te  konferencje i p o p ie ra ł in te resa  cen tra li 
styczne, zapow iedział og łoszenie po niejakim  
czasie sw ych mów, k tó re  m iał na tych 
poufnych ze b ran iach , a „ T a g b la tt“ w czoraj­
szy już naw et przyznaje, że gdy wytoczono 
ogrom  niebezpieczeństw , na k tó re  m onarchja 
je s t obecnie tak  w ew nątrz z powodu swego 
ustro ju , c iąg le  kw estjonow anego, ja k  i ze­
w nątrz, z powodu spraw y w schodniej, n a r a ­
żoną, to h r . T hun rozw ija ł p ro jek t nowej 
o rgan izacji m onarchii z jedną Izbą na czele, 
(jak  w a r ty k u ła c h  fundam entalnych). Z tego 
się pokazuje, że w tych  zebran iach  rozbie­
ran o  p rzesilen ie  polityczne całe j m onarchii 
i d la tego i te obrady  zobow iązano się za ­
chow ać w tajem nicy.

B y ły  to jednak  już osta tn ie  objawy 
parlam en ta rn e  w tych  spraw ach  w bieżącej 
kadencji, Jesteśm y  pew ni, że rokow ania 
dalsze będą się toczyć dopiero  po zam kn ię­
ciu R ady  państw a. A  tym czasem  i sp raw a 
w schodnia p rzyb ierze w yrazistsze  form y, i 
powoli tajem nica dotychczasow a odsłan iać 
się będzie coraz więcej.

Korespondencje „Gaz.
W ied eń  dnia 27. stycznia.

(T ) W ielką uciechę centralistom  spraw iła 
znajoma odpowiedź Tiszy, na interpelację Ma 
darasza. Gabinet A uersperga sądzi, że może 
dziś wygodniej milczeć, jeśliby go w sprawie 
austro-w ęgierskiej interpelowano, biorąc sobie 
za przykład  postępowanie rządu Węgierskiego. 
Półuizędow e organa dziś już zapewniają, ż e n a  
wypadek interpelacji odpowie ks. A uersperg 
tak samo, ja k  T isza to jest, że w istocie nic 
nie odpowie. Oświadczenie podobne nie powin­
no jednak zrażać opozycji w staw ianiu in ter­
pelacji i do zmuszenia rządn, ażeby w sprawie, 
obchodzącej tak  żywo całą Przedlitaw ię, raczył 
nieco rozjaśnić pannjącą ciemność egipską. Mo­
gą centraliści wiedzieć czego chce p. L asser, 
może p L asse r wiedzieć czego chcą wierno- 
konstytucyjni — ale my nie wiemy, jakie są 
intencje rządu, a rząd również nas nie pyta, 
czego my cncemy. Skoro transakcja  z W ęgra­
mi dzieje się na nasz rachunek, gdyż za nią 
płacić będziemy musieli —- to z pewnością 
przysłużą opozycji — faktycznej większości w 
Przedlitaw ii —- prawo zapytać rządu, jak  w o- 
góle w tej sprawie postępować zamyśla. Z apa­
tru jąc  się w teu sposób na bieżące sprawy, je ­
steśmy zdania, że albo Koło polskie albo też 
stronnictwo prawao-polityezue na każdy wypa­
dek winuo postawić w Izbie posłów in terpe la­
cję i zmnsić gabinet do przemówienia. Dziś 
kiedy m inisterstw o szczyci się zaufaniem stron ­
nictw wiernokonscyiucyjnyeh — właśnie dziś 
odpowiednią je s t chwila, żeby opozycja w for­
mie interpelacji przypomniała m inisterstw u, że 
wcale żadnego nie pokłada w niem zaufania.

Wedle wersji, podanej przez Pesłi Naplo, mieli­
by węgierscy ministrowie zjechać d. 10. lotego 
do W iednia dla dalszych rokowań w sprawie 
bandlowo-cłowej. P rzed ich więc przybyciem 
powinnaby opozycja antim iuisterjaluą m anifesta­
cję ze swojej strony urządzić.

N o w a  Presne poświęca dziś znnwu. kilko 
szpaltowy arty k u ł wstępuy sprawie wsAodniej. 
Bojaźń, wielki strach  przea widmem Słow iań­
szczyzny wygląda z każdego w iersza. Cała 
mądrość polityczna tego „W eltb latu" kulmiuuje 
w odradzauiu A ustrji wszelkiego mięszania się 
w spraw y półwyspu Bałkańskiego. Nie życzy 
ona sobie ani powiększenia austrjackiego tery- 
torjum przez aueksję ani utworzenia austriac­
kiej sekuudogenitury w Bosnii i Hercegowinie, 
jednem słowem, o niczem słyszeć nie chce przez 
nienawiść do Słowian. W ęgry i Niemcy mają 
wedle jej zdania wspólny interes. H r. Andrassy 
niepotrzebnie dał się skłonić do przedłożenia 
Turcji wypracowanych przez niego projektów 
reformy. Źle się stało, —■ ale to złe powinno 
być naprawione, i ani jednego kroku nie powi­
nien więcej kanclerz anstrjacki w tym kierun­
ku uczynić, gdyż inaczej musiałby się zupełnie 
zaprzeć swoich madiarsko - centralistycznych 
sentymentów. Tego nie spodziew a się po hr. 
Andraśsym szanowny organ, również i my są­
dzimy, że z własnego popędu i woli nie uczyni 
on nic na korzyść pognębionych Słowian w 
Turcji.

Być jednak może, iż pomimo woli i wiedzy 
orjentując się źle wśród „m glistej“ sytuacji, bę­
dzie musiał dalej postępywać w autitureckim  
kierunku. W  ogóle zadowoloną jes t N o w a  Pres-  
se z hr. Andrassego, obawia się ona jednak, że 
silna partja, jemu przeciwna, do której należy 
p. Schmerling (!), mogłaby jego ustąpienie spo­
wodować, a wtedy nie dałaby się A ustrja za 
strzedz od kroków, k tóre mogłyby wprawdzie 
przysporzyć państw a powiększenia terytorjal- 
uego i potęgi, centralistom  jednak i Madiarom 
nowych kłopotów by przysporzyły.

Komisja wyznaniowa obradowała dzisiaj 
przed południem nad nstaw ą klasztorną. S p ra­
wozdawca, dr. Kopp, proponuje, ażeby dla uła­
tw ienia sankcji przyjąć tę nstaw ę en bloc w for­
mie uchwalonej przez Izbę panów. M inister o- 
świecenia, Strem ayer, oświadcza, że rząd nie 
może nstaw y klasztornej, tak, jak  ją  Izba pa­
nów uchwaliła, zaleeić do sankcji cesarskiej. 
Wniosek sprawozdawcy został jednak 11 gło­
sami przeciwko 5 przyjętym . Na porządku dzien­
nym ju trzejszego posiedzenia Izby posłów stoi 
nowella do ustaw y o należytościach; 13 mów­
ców zapisało się do głosn przeciwko projekto­
wi rządowemu, a ani jeden za nim.

Powstanie w Slowiańszczyźnie 
tureckiej.

Po walkach, stoczonych dnia 18.', 19., 20. 
hm. wzdłuż gościńca dubrownicko trzebińskiego, 
zajęcie przez Turków  tego gościńca stało  się 
kw estją żywotną. To też w te strony sk iero ­
wali oni wszystkie siły swoje z bliższych i dal­
szych okolic. Dnia 26. i 27. zaszły krw aw e u- 
tarczki, o przebiegu których nie mamy jeszcze 
żadnych szczegółów, o wynika ich trudno coś 
stanowczego powiedzieć wobec doniesień ze źró­
deł wrogich powstaniu. Podłng nich Achmed 
M uktar-basza w yrnszył na czele 3.000 ludzi z 
Trzebini, i dotarł aż do warowni C arin y iD rie - 
no, leżących nad granicą anstrjacką. Pow stań­
cy po krótkiej walce zostali wyparci ze swych 
pozycyj, i cofnęli się do Wukowic, w skutek 
czego przywrócono wolną komunikację z D u­
brownikiem. Tegoż samego duia została stoczo­

ną bitw a pod Neum, i skończyło się porażką 
Turków. Podczas tej władnie bitwy okręty tu ­
reckie, stojące w Klęku, strze la ły  na pow stań­
ców. Otóż uiewiadomo, kto dowodził w jednej 
i w drugiej bitwie, i co znaczą te dwa sprze­
czne rezu lta ta  na przestrzeni między Neum a 
traktem  Dubrownickim, gdzie przecież komuni­
kacja między obu oddziałami była możliwą. 
Z nad granicy bośniackiej piszą do Polit .  C o r r , 
że w połowie tego m iesiąca dowódzcy pow stań­
ców, Hubmaier i Dukicz, zapuścili się w głąb 
Bosuii w 600 ludzi, i dotarli do Podicza, posia­
dłości H assana Agi, gdzie pobiwszy Turków, 
miejsce to spalili. Zaszło to 16. stycznia, uaza- 
ju trz  zdybali Turków pod Czadżawicą, i lubo 
cztery godziny trw ała  tam utarczka, powstańcy 
utrzym ali się. D. 18. bm., gdy Turcy ściągnęli 
zewsząd znaczniejsze siły, które im przywiódł 
basza pod Topole, po całodniowym boju musieli 
powstańcy cofnąć się. Hubm aier miał od tego 
czasu wrócić do kraju, albowiem przeciwnik je ­
go, były archim andryta Bauialuki, i dowódzca 
powstania, Pelagicz, s ta ra  gię pozbyć Hub- 
maiera.

Byłby to na pozór powód nieco odmienny 
od tego, jak i podała Gazeta Augsburgska, ale 
w rzeczy samej, wyjdzie na jedno, bo właśnie 
Pelagicz i archim andryta banialucki, intrygując 
przeciw Hubmaierowi, podszczuwali podwła­
dnych przeciw niemu tak, że ten, jak  sam po­
wiedział, „z takimi ludźmi14 rady sobie dać już 
nie może.

O wzajemnych Czarnogóry i Serbii in try ­
gach, k tóre spowodowały usunięcie się Lubo­
braticza, tak  piszą do Augsb. Alig. Ztg. :

Od chwili wybnchu pow stania nie truduo 
było zauważać, te  Czarnogóra ujęła w swe rę­
ce kieiownictwo ruchu we wszystkich jego k ie­
runkach, i że p rzestrzegała  pilnie, aby żadne 
inne wpływy nie wzięły tu górę. W tem też 
należy szukać przyczyny rozterek  między obu 
dowódzcami powstańczymi, Lubobraticzem i Pe- 
ko Pawłowiczem, niemniej ustąpienia pierw sze­
go z pola walki. Z początku powstania Lubo- 
braticz jedynym  był jego orgauizatorem  i k ie­
rownikiem Lubobraticz jednak nchodził za a- 
jen ta  R isticza, skutkiem  czego Czarnogóra, tyle 
obawiająca się wpływu Serbii na kierunek po­
wstania, z wielkiem spoglądała niedowierzaniem 
na L ibobraticza. W zięto mu za  złe, że p rzy­
był z Białogrodu do Hercegowiny, gdzie ujął 
w swe ręce powstanie, nie zameldowawszy się 
pierwej w Cetynii. Nie pominięto więc żadnej 
sposobności, byle zohydzić i zrobić za wszelkie 
niepowodzeuia odpowiedzialnym Lnbobraticza. 
Jem u też przypisano upadek klasztoru Duże. 
W końcu zmuszono Lubobraticza do ndania się
do Cetynii dla usprawiedliwienia się z robionych 
mu zarzntów.

Tymczasem rząd  czarnogórski w ysłał do 
Hercegowiny wojewodę Peko Pawłowicza, k tó ­
ry objął nietylko dowództwo nad ochotnikami 
w Czarnogórze — lecz ogólne naczelne do­
wództwo po Lubobraticzu. Z tąd  pow stały  w a­
śnie, rozterki, k tóre skończyły się ostatecznie 
przegraną L ubobra ticza; powstańcy bowiem nie 
mogli zrzec się dla miłości tego dowódzcy 
przyjaźni Czarnogóry.

Lubobraticz nadaremnie dopominał się z 
Cetynii sprawiedliwości i zadośćuczynienia. To 
wszystko, nie mniej sekatury , jakich  doznawał 
ze strony Pawłowicza, zniewoliły go do usu­
nięcia się z widowni powstania. Ustąpienie Lii* 
bobraticza nie pociągnie za sobą zmian w po­
łożeniu powstańców, gdyż jak  dotąd tak  i n*" 
dal główne arterje  ruchu schodzić się będą 
Cetynii. — Zagraniczni jednak ochotnicy, zw#ś' 
szcza W łosi, k tórych je s t tu najwięcej, z wiel­
kim żegnają żalem ustępującego naczelnik*^

niego ilustrow ania polskich czytanek, sprow a­
dziła wydawnictwo H ósicka na całkiem  n ie­
właściwe tory  bezmyślnej spekulacji. A n i: „Do 
bre dzieci i zacni ludzie44 jako  drugi tomik, 
zaw ierający h istoryczne anegdoty i życiorysy, 
ani trzeci tomik -. „Z łota księga", podobnej tre ­
ści, opracowany dla doroślejszej młodzieży, 
prawdopodobnie nie byłyby się nigdy nkazały, 
gdyby ta  chęć popisania się ładnem i ilM tra- 
cyaau, aaknpionemi od niemieckich nakładców, 
nie by ła  sk łon iła  do przetłnm acsenia niemie- 
•k iege tek stu , wcale potrzebom naszej młodzie­
ży nie odpowiadającego. Nie widzimy tam  ani 
jednego w izerunku, a zatem  ani jednego żyeio- 
rysa, któregokolw iek z tak  lieznege poczta za- 
ełoionych Polaków, ja k  gdyby P o lska  nie by­
ła  m iała nigdy ani „dobrych dzieci," ani „za­
cnych ładzi," ani mężów, godnych być wpisa­
nymi do „Złotej księgi,“ natom iast F ryderyk  
W ielki, znany historyczny ło tr  i rozbiorca Pol­
ski, pojawia się w obydwa tom ikach I W spo­
mniano między innymi także o Kopernika, k tó­
rego pochodzenie tłam acz, idąc w ślad  za nie­
mieckim antorem, wywodzi z niemieckiej rodzi­
ny Kopperingów ! Znajdujemy wpraw dzie niżej 
notatkę ku obronie polskiej narodowości na­
szego astionom a, to jednak wcale nie zaciera 
przykrego wrażenia, że tłumacz wobec dawno 
stw ierdzonych faktów , zam iast wręcz zamil­
czeć o fałszu, zapuszcza się ja k  gdyby w po­
lemikę, mogącą w młodych czytelnikach zro ­
dzić niepotrzebny i niewłaściwy ich wiekowi 
skeptycyzm . Do takich  to niekoniecznie ja ­
snych rezultatów  doprowadza w W arszaw ie na 
spekulację obliczone f a b r y k o w a n i e  książek 
dla dzieci, zasługujące jeszcze i na ten zarzut, 
że dla swej pobieżności kaleczy język  w spo 
sób prawdziw ie karygodny.

Na równie ciężkie zarzu ty  zasługuje z po­
wodu niestosownego wyboru — skądinnąd b a r­
dzo starannie prowadzone wydawnictwo pani 
Zofii Grabowskiej pod napisem-. „Serja liljowa." 
Pod tą  ogólną nazwą wychodzi w języku  an­
gielskim zbiorek powieści, mających łączyć po­
żytek z przyjemnością. W Anglii odpowiada 
zapewne Serja liliow a swemu zadaniu, u nas, 
niestety, rozm inęła się ona z założonym celem. 
P ierw szy tom ik: „Co K asia robiła ?“ pow iastka 
pani Cooldige, p rzedstaw iająca małe dziatki 
wśród nauki, zajęć i obowiązków, w zrasta ją ­
cych w miarę rozwoju ich sił um ysłowych i fi 
zycznych, może nareszcie być czytany, o tyle 
jednak bez widocznego pożytku, o ile odmien­
nym jest tryb wychowania w Anglii od nasze­
go. O drogim tom iku: „Małe kobietki" pani 
w kitnoy  nawet tego powiedzieć nie można. A- 
m erykafukie społeczeństwo, na którego tle po­
w ia s tk i powyższa osnuta, ta k  bardzo różni się 
od naszogo, że szkice żywcem z niego zdjęte 
w żaden sposób n nas się przyjąć nie mogą i 
nio powinny. B ohaterki tej powiastki, to eman­
cypantki czystej krw i am erykańsk iej, jakich  
dotąd u nas, dzięki Bogn jeszcze nie spotyka­
my. Nie przypuszczam y, czy k tó ra  polska m atka 
będzio wdzięczna za przedstaw ianie podobnych 
scen, ja k  ftp. ta, w k tórej jedna z bohaterek, 
usunąwszy się z tow arzystw a, tańczącego w 
saloniku, chowa się za firankę, a spotkawszy 
tamże kilkunastoletniego Don Ju an a , wybiega 
z nim na kury tarz, ażeby tam zdała od ścisku, 
a może i nadzoru swobodnie sobie potańczyć; 
wnet ta  znajomość balikowa do tego prowadzi,!

że panienka sam a jedna odwiedza swego cho­
rego  tancerza, k tó ry  m ieszka w sąsiednim do­
mu i t. p. Ubolewamy, że wzięto się do tłum a­
czenia książki, k tó ra  w naszych stosunkach, 
w obec tak  surowego pojęcia skromności, w jakiej 
u nas dorastające dziew czątka na mocy staro ­
polskiej tradycji winny być w ychow yw ane, nie 
prędko doczeka się uznania Nie jedno m ogli­
byśmy także zarzucić co do samego przekładu; 
takie zw roty ja k : „zaczęły się długie cienie" 
(zapew ne: zapadł zmrok) „jesteś urządzony,, 
„siostry były świetue" nie mogą się wcale li­
czyć do p o lsk ich ; inne są  tak  zaw iłe i ciemne, 
że niepodobna ich zrozumieć, a nareszcie są  i 
takie, k tó re skntkiem  niewłaściwego spolszcze­
nia sta ły  się wręcz śmiesznemi, np. „biszkopt 
posmarowany masłem i p rzekładany zimną b a ­
ran iną!" T łum aczka zapowiada na zakończeuie 
serji trzec i tomik tego samego p ió ra : „Dobre
żony", jeżeli również po am erykańsku pojęte, 
to za iste  nie wiele spodziew ać się możemy! Na­
reszcie i sam ty tu ł zb io row y: „Serja liliowa", 
chociaż usprawiedliw iony wizerunkiem kilku 
lilij białych na kartonowej okładce, wygląda 
wobec naszych prostodnsznych, młodych czy­
telniczek w prost na nicnieznaczący, a bardzo 
sentym entalny h u m b a g.

Od w szystkich wyżej nazwanych książę 
czek, tchnących przeważnie duchem rea listy ­
cznym, a  czasem naw et zanadto postępowym 
jak  na nasze stosunki, wielce się różni moralna 
pow iastka pani Monniot z fraucuskiego : „Dzien­
nik M ałgorzatki," nie wiadomo przez kogo tłu ­
maczona. D ziełko to pod każdym względem na­
pisane w sposób umiarkowany i budujący, ma 
za treść dwa la ta  życia dziewczynki, gotującej 
się do pierw szej komunii. W  ręku  innego tłu ­
macza, książeczka ta  dałaby  się z pożytkiem 
przyswoić naszej lite ra tu rze , ale w dzisiejszej 
osnowie je s t ona jednym  smutnym dowodem 
więcej, jak  lekkomyślnie b iorą się u nas pseu- 
doliteraci do tłum aczenia książek, k tó re właśnie 
wzorowym językiem  odznaczać się powinny. 
Takich zwrotów ja k : „podłoga krow ia", „oficer 
zdrowia" n ik t nie zrozumie, nie wziąwszy ory­
ginała do ręki.

Na tem kończymy p rzeg ląd  przyswojonych 
publikacyj warszaw skich. A cóż zdziałano w 
Galicji na tem polu? U nas mniejsze potrzeby, 
mniejsza też i produkcja, lecz mamy przecież 
jedną firmę prowincjonalną t. j. J . Rosenheima 
w Brodach, k tó ra  podjęła się tego przedsię­
biorstw a, ogłosiwszy wydawnictwo „Biblioteki dla 
młodzieży". D otąd wydano trzy  tomiki powieści 
F r. Hoffmanna, pierw sze dwa: „Sierota" i „P rze­
m ytnik" w przekładzie B. Dunina, trz e c i : „H ra­
bia i niedźw iedziarz" ś. p. P. W ilkońskiej. P o ­
w iastki Hoffmanna znane są  w całym świacie, 
nie chcemy im odmawiać częstokroć naw et zna­
komitej wartości, nie przestajem y jeduak  mimo 
to utrzym ywać, że pow iastka moralna, choćby 
najlepsza, jeżeli dźw iga na sobie obce piętno, 
jeżeli je s t tylko spolszczona, a nie z gruntu  
przerobiona i do polskich zwyczajów zastoso­
wana, trudniej trafia do celu, niż to opowiada­
nie, k tó re mogło rzeczywiście uróść w obrębie 
rodzinnego dzieci św iadka. D la polskich dzieci 
trzeba nam prawdziwie polskich pow iastek, któ-

§rch żadne tłum aczenia nigdy nie zastąpią, 
tąd  też i brodzkiej publikacji jakkolw iek jej 

przypisojem y niemałe znaczenie, uznamy ją za 
wielce użyteczną, gdy podawać będzie orygi­

nalne polskie utwory, co też podobno p. Rosen- 
heim zamyśla, udał się bowiem po radę i w ska­
zówki pod tym względem do wielu we Lwowie 
zamieszkałych autorów. Co do strony zewnę­
trznej, świetniej od poprzednich, bo naw et wzo­
rowo w ygląda ostatni tomik R osenheim a: „ 0 -  
brazki z k ró lestw a zw ierząt" W. Hoffmanna; o- 
k ładka bardzo elegancka, nie ustępująca naw et 
zagranicznym, w ew nątrz znajduje się sześć pię­
knych kolorowanych rycin, druk piękny na wy­
bornym papierze. Obrazkom tym, które są  b ar­
dzo zajmnjące, zarzucić tylko musimy nie dość 
poprawny język  w tłumaczeniu, którego doko­
nał p. Leon Antonowicz, dyrek tor szkoły w 
Brodach. W ytkniem y tu niektóre usterk i n. p.: 
Chłopiec pchnął ż e l a z i w o  (oszczep); tow a­
rzysz z m i e r z y ł  s i ę  z e  s w ą  d ł u g ą  
s t r z e l b ą  p r o s t o  w j e j  o t w a r t ą  p a ­
s z c z ę ;  s z a r p a ł  rogiem ziemię, że ogromne 
kamienie l a t a ł y  j a k  t r z a s k i  i t. p. Z wy­
daw nictw a wspomnionego widać, że wydawcy 
nie zbywa na najlepszych chęciach i środkach, 
nie wątpimy tez, że w dalszym ciągu tegoż wy­
dawnictwa, zw łaszcza jeżeli przeprow adzi re ­
formę i zam iast tłumaczeń dawać będzie ory­
ginalne, polskie rzeczy, „Biblioteka dla młodzie­
ży" stan ie  się publikacją, jakiej nam właśnie 
potrzeba. We Lwowie, gdzie skupia się cały 
ruch lite rack i wschodniej Galicji, p. Itosenheim 
znajdzie niewątpliw ie utalentowanych autorów 
i tłumaczy, a także niejedną dobrą radę co do 
dalszego pokierowania tak  pożytecznem wyda­
wnictwem. Bądź cobądź wkrótce zapewne bę 
dziemy mogli na tem samem miejscu donieść o 
nowych, piękniejszych plonach, zebranych na ni­
wie wydawnictwa książek dla młodzieży, gdyż, 
jak  słychać, zawiązuje się we Lwowie spółka 
w tym celu, a imiona, które wymieniają jako 
filary tego szlachetnego przedsiębiorstw a, są 
nam rękojmią, że jego wydawnictwo potrafi s ta ­
nąć na straży  dobrze pojętego patrjotyzm u, 
praw dy i czystości tak  strasznie poniew ierane­
go języka.

Romuald Starlcel.

Różności .
* P o c z t y  g o łę b ie -  w W arszawie od jesieni 

1874 r. prowadzone są doświadcz«nia... poczty g o ­
łębiej ! Stacja rzeczonej poczty mieści się w dzie­
dzińcu koszar ujazdowskich, gdzie zbudowano dwa 
gołębniki i zaopatrzono we wszelkie materjały ko­
nieczne do wyprawiania i przyjmowania depesz. 
Odpowiednia słn iba pielęgnnje troskliwie skrzydla­
tych posłańców, przywiązuje i odbiera depesze, —  
W ogóle w gołębnika jest obecnie 180 tych nad- 
powietrznych latawców. Nauka i próby rozpoczęły  
się 28. maja 1 trwały do 8. lipca. W ypaszczano 
40 gołębi 16 razy z rozmaitej odległości, stopnia- 
jąe jak następuje: 2, 4, 18, 23, 23, 29, 29, 42, 
42, 54, 65, 65, 84  i 128 wiorst. Po nkończenin 
podobnej tresnry a 40  sztok pozostało 21; reszta  
zaś zaginęła w  podróży. Gołębie młode odbywały 
podróże z nierównie lepszem powodzeniem niżeli 
starsze. W rezultacie okazało się, iż z dwóch wy­
słanych gołębi z depeszami wracał zawsze jeden.

* K o n su m c ja  p iw a. Kcnsnmcja piwa była 
niegdyś specjalnością niektórych Indów ; dziś jest 
ona powszechna, a nawet w okolicach, gdzie napój 
ten spotykano przed kilko laty jako przedmiot zby­

tku, obecnie zajmnje on miejsce pomiędzy prodak 
t&mi przeznaczonemi na konsameję codzienną. 0 -  
gromne jednakże różnice istnieją i bez wątpienia 
istnieć będą zawsze pomiędzy rozmaitemi ladami 
pod względem konsnmeji p iw a, a jednych stanowi 
ono napój wyłączny wszystkich uczt i wszelkich  
pór rokn; a innych jest tylko dodatkiem do nżycia 
wina, szczególniej podczas upałów. Jakiekolwiek 
są jednak warunki miejscowe konsumeji piwa, nie­
mniej jednak widzimy konsnmeję tę wzrastającą s 
zadziwiającą szybkością, a ulepszenia, jakie każdy 
dzień przynosi tak w jego przymiotach jak w spo 
sobach konserwowania, mogą być poczytywane za 
rękojmię ważności jaką kiedyś osiągnie.

P. G. Noback, zdolny inżynier anstrjacki, o- 
głosll o przemyśle , atóry mo jnż zawdzięcza tyle 
ważnych prac, statystykę nadzwyczaj interesującą, 
do której gtównych żywiołów dostarczył ma pobór 
akcysy od piwa. Z tej to statystyki wzięte są po­
niższe cyfry konsumeji, które stały się jeszcze wy- 
bitniejszemi przez nstosnnkowanie ich do liczby 
mieszkańców każdej okolicy. — Bawarja, ilość mie­
szkańców 4 ,198.355, liczba browarów 5.217 ; piwo 
Wyprodukowane 9,207.033 kektolitrów ; konsumcja 
roczna na mieszkańca przypadająca 219 litrów. — 
Wirtemberg, ilość mieszkańców 1,818.484 ; liczba 
browarów 1.510 ; piwo wyprodnkowane 2,801.085  
hektolitrów ; konsumcja roczna na mieszkańca 154 
litrów. — Saksonia, ilość mieszkańców 2,556.244 ; 
liczba browarów 757 ; piwo wyprodnkowane 1 mil. 
545.279 hektolitrów ; konsumcja roczna na mie­
szkańca 60 5 litrów. —  Wielkie księstwo Badeń- 
skie, ilość mieszkańców 1,461.428 ; piwo wyprodu­
kowane 418.955 hektolitrów; konsumcja roczna na 
mieszkańca 56 litrów. —  Alzacja i Lotaryngia, 
ilość mieszkańców 1,638.546; piwo wyprodakuwaue 
836.312 hektolitrów; konsumcja roczna na mie­
szkańca 51 litrów. —  H ue kraje cesarstwa Nie­
mieckiego, ilość mieszkańców 4,116.551 ; liczba 
browarów 5 .1 6 8 ; piwo wyprodukowane 2,202.989  
hektolitrów; konsumcja roczna na mieszkańca 48 5 
litrów. —  Prasy, Hanower itd., ilość mieszkańców 
24,695.066 ; liczba browarów 8,326 ; piwo wypro­
dukowane 9,721 902 hektolitrów; konsameja roczna 
na mieszkańca 39-5 litrów. —  Belgia, ilość mie­
szkańców 5 ,529 .320; liczba browarów 2.622; piwo 
wyprodukowane 8,782.680 hektolitrów; konsumcja 
roczna na mieszkańca 182 litrów. — Anglia i Ir- 
landja, ilość mieszkańców 30 ,839 .210 ; ilość browa­
rów 2.671; piwo wyprodukowane 35,682.591 hekto­
litrów; konsnmeja ręczna na mieszkańca 118 litrów. 
Holaodja, ilość mieszkańców 3,652.070; liczba bro­
warów 560; piwo wyprodnkowane 1,354.718 h ek t.; 
konsumcja roczna na mieszkańca 37 litrów. — Au 
strjo-W ęgry, ilość mieszkańców 35 .6 4 4 .8 5 8 ; liczba 
browarów 2.636 ; piwo wyprodukowane 12,211,999  
hektolitrów; kenanmeja roczna na mieszkańca 34*5 
litrów. —  Ameryka Północna, ilość mieszkańców 
38,650,000 ; liczba browarów 2.785 ; piwo wypro­
dukowane 9 ,981 .998  hektolitrów; konsnmeja roczna 
na mieazkańca 26 litrów. — Francja, liczba mie­
szkańców 3 6 ,105 .000 ; piwo wyprodukowane 7 mil. 
hektolitrów; konsnmeja roczna na mieszkańca 19 5 
litrów. — Szwecja, ilość mieszkańców 4 ,158.757 ; 
liczba browarów 255; piwo wyprodnkowane 530.000  
hektolitrów ; konsnmeja roczna na mieszkańca 14*5 
litrów. —  Norwegia, ilość mieszkańców 1 ,701 .408;  
liczba browarów 34; piwo wyprodnkowane w hekto­
litrach 253.400 ; konsameja roczna na mieszkańca 
12‘5 litrów. —  Rosja, ilość mieszkańców 63 miL 
650.000; konsnmeja roczna na mieszkańca 14 litr.

Obraz ten jest niezawodnie wysoce pouczający,

a cyfry, które obejmuje , mogą sprostować wiele 
błędów. Powszechnie naprzykład ustalona je st  opi­
nia, że Niemców należy poczytywać za pijących 
najwięcej piwa w Europie ; tymczasem jak powyż­
sza statystyka wykazuje, nie wszyscy są tacy i 
tylko w królestwach Bawarskiem i Wlrtemberskiein 
widzimy, iż konsnmeja dochodzi do 200 litrów b lis­
ko na głowę ua rok i przewyższa tym sposobem 
cyfrę, do jakiej dochodzi indywidualna konsnmeja 
wina we Francji. W innych krajach N iem iec, *  
Pmsiech, w Saksonii, na brzegach Rena itd., kon- 
surncja nie jest tak wielka; chwieje się ona od 40  
do 60 Itrów rocznie. Po Bawarach, Belgowie ąą 
najznaczniejszymi w świecie konsumentami piwa. 
Konsameja wynosi n nich na głowę i r o c z n ie ^  
182 litry. Do tej wysokiej cyfry zbliża się także 
1 konsameja Wielkiej Brytanii. Po za teml krajami 
wszakze spotykamy jnż cyfry konsumeji daleko 
mniejsze. W Austrji naprzykład 3 4 1/,  litrów; cyfta  
to niewielka, lecz małość jej tłómaczy się łatwo 
wielką obfitością win, dostarczanych przez Węgry. 
We Francji , gdzie wina rzeczywiści jest napojem 
narodowym, gd/.ie piwo z wyjątkiem departamen­
tów północnych i wschodnich uważane było dotych­
czas tylko jako produkt przyjemności lab zbytkn, 
konsameja spada ua mniej niż 20  litrów na głowę 
pr/.ez rok; w Szwecji zaś i Ressji widzimy, i i  scho­
dzi od 15 do 12 litrów na mieszkańca.

* Z  W ię z ie n ia  m o s k ie w s k ie g o .  Jak piaze 
Gołos w listopadzie r. b. w m. Pawłogradzie, ko­
muś osadzonemn w areszcie policyjnym, w ciągu 
dni sześciu nie dawano pokarmu. Aresztowany za* 
spakaja* gtód z prywatnych datków. Siódmego je ­
dnak dnia i tego zabrakło. Przywiedziony do roz­
paczy w skutek dręczącego go głodu, aresztant po­
wiesi! się na ramie okna, lecz dostrzeżono go i 
przywrócono d) zmysłów. Na pytanie co ge spo­
wodowało do tego ostatecznego kroku, odpowie­
dział : „Sądziłem, Że o mnie zupełnie ta zapomnia­
no i przyjdzie mi umrzeć głodową śmiercią. Uprze­
dzając przeto czekająca mnie cierpienia, chciałem  
się od nich uwolnić,"

* Tegoroczna zim a. W Gazecie odetskiej 
czytamy: „Od dwóch mioeięcy mamy w Kercz tak 
surową zimę, jakiej najstarsi ludzie nie pamiętają. 
Śaieg leży po ulicach ogromnemi nasypami; zimno 
raz było tak wielkie, że w pocztowym wozie za ­
marzło ośm osób 40 wiorst od miasta; nawet na 
balwarza miejskim zamarzł stróż. Port Kerczeński, 
zamarzający tylko bardzo rzadko, obecnie jest po­
kryty lodem." —  Jedna z petersbargskich gazet 
donosi, że przez zatokę Fińską przejeżdżali w tych 
dniach chłopi saniami z Estl&ndji do Helsingfora.

* F u n d a c ja  d o b ro czy n n a . W warszawskim  
Wieku czytamy: Przed niedawnym czasem pisano

i sami pisaliśmy, o filantropijnych rozporządzeniach 
zmarłej b. właścicielki dóbr Szreńska, ś. p. Gadom­
skiej, która 18,000 rs., przeznaczyła na różne do­
broczynne cele, a w tej liczbie 3000 rz. dla Iu- 
■tytntn glnchoniemych w W arszawie, procent od 
takiejie sumy dla najnezciwszej dziewczyny z dóbr 
Szrefiskioh na po>*g oraz procent od 10.000 rs. 
na zaknpno i zapomogę dla najuczciwszego rze­
mieślnika w tejże wiosce. Obecnie dowiadnjemy się,
i i  zapisobierca, na którego włożonym byt obowłą' 
zek zapłacenia legatów, zrzekł zię zapisu, który 
przyjął natomiast mąż zmarłej i pragnąc się wy' 
wiązać z tyle szlachetnego obowiązku 1 zadosyć' 
uczynienia myślom swej zmarłej żony, wystawi* 
dobra na sprzedaż w drodze beneficjalaej, w c«dtt 
pokrycia legatów.



50 (pociąg pospieszny); w południe o godz. 
12. min. 50 (pocuw m ięszany); w locy  o 
godz. 11. min, 48 (pociąg mięszany).

B o  S ta n i i i l a w o ik a  (przez S try j) : rano o 
godz. 7. min. [7 (pociąg mięszany).

Przydhodzą do Lwowa 
x K r a k o w a . o '5 godz. 50 min. rano (pospie­

szny) — o 9 godz. 45. m. w noey i 10. 
godz. 55. m. rano. — o godz. 8 min. 5 
wieczów.'

Z  t z e r n l o w i e c :  o 10. godz. 13. min. w nocy 
(pospieszny) — o 4. godz. w nocy i 3 godz. 
5. m. po południu.

Z  P o d w o lo e z y n k  i  B r o d ó w :  o 3. godz. 55. 
min. rano, 4. godz. 3. m. po południu i 10. 
godz. 55. min. w nocy (pospieszny).

Z e  S t r y j u : codziennie o 9. godz. 3. minut 
wieczór.

Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie 
_________r i l e a  K o p e m i K a . ____________

Psychro­
metr

Tarnjo- 
motr 

Celni ns

10 WNW
Opad w millm. z ostatnich i i  godz 

28. stycznia najwyższa temperatura —  
(3 e# uReanm.)

28. stycznia najniższa temperatura —  
( 5 ,,  "Reanm.)

Kronika miejscowa i zamiejscowa,

D ukat holenderski . .
Dukat ceearekś . .
Napoleondor . . . .
Pół intperjał rosyjski .
Rnbel rosyjski srebrny 
Rubel rosyjski papierowy 
Pruskie bilety kasowe 
Srebro
Wiedeń, d. 27. stycznia. 
Powsaeehny dług pań­

stwa (ea 100 $1.) 
Rent. austr. w banku. 5 pr- 

iy 9 w sreb. 5 jy 
1839 całe losy (m. k.) 

|  -  1839 ‘/, losu „ 
o £> IBM po 250 sS 4 pr. 
£ £  I8CO „ 500 *ł, w.a. 5 .
£ j  1860,100 R '

1864, los * 
Ł,*ty z«it. Sou*! bo lab 5 *

: ■ ■

P. Linkowski 
P. Zamojski.

P. Ładnowski 
P. Woleńeki. 
Pni Zimajer.



K a ż a i i t y  same koguty para zł. 6 50. 
J a v z a l> k i  para zł. 2.50.
K n r o p r t t  «'j- para 2 zł. 
K w i c z o ł y  para 30 ct.
S t . J i i l i e n  prawdziwe B o t  J e a n s  

fi -/.ka Ił. l.iu

nA i ia n ^ i i i e “ „Elixir 
1 V ł> iF.-fYianJs* nadzwyczaj

e le g a n c k i  f ra n c u sk i  1 ik w o r  w flasz­
k a c h  nuy a n a n a s a  -  (W/.a flaszka 
li krewa -i zł., m n ie jsz a  2.51L

poleca - 1414 5 6
l win i delikatesów

W. Królikowskiego

l  / d o l s i i o i h  b i y E h a l i e r
( ta ru m c e u ta )  

p o s z u k u je  u m ie sz c z e n ia  w  la b ry c e  lub  w 
w ię k sz y m  d o m u  h a n d lo w y m .  W i e d e ń ,  
Hotel Katióiwil 11*8. 1419 1—3

Pomieszkanie
z tr-m a wychodami ad tó lutego l*. r. do 
wynajęcia, nliea Zyguiuutowskj I. 10, na 
dole'cztery pokoje, nyża, kuchnia, spiżar­
nia, strych i p-wnicą. Ii25 1—3

W sztiiką biaiiżaę jjj.oteż suknie 
damskn do szycia maszyno­

wego ręczLego przyjmuje

Maria Spinater,
1439 1 - 3  1. 56 ul. Łyczakowska.

EKSTRAKT słodowy Seberinga
dtóoko lepszy jak piwo tak zwane słodowe, które nie n a  najmniejszej 
wartości leczniczoj. W cerpioniach piersiowych i plucowych w danych 
razach, także przy złem odżywieniu bardzo skuteczny środek.

Vv apteco ) od gwiazdą P .  M ik o ia & c lia  w e  L i w o w i e .
Cena fak  nu 60 ct. 1373YI 3 4

Podziękowanie.
W i*  i pin i u starannego badania i 

sk u te c z n e g o ,  e n e r g i c z n e g o  d z i a ł a n i a ,  

które ro z w in ą !  \ an ł^ e s c U e l ,  rewizor 
o . k. p j je j  i p r z y  j i l s z u k a i n u  już dość 
d a w n o  s k ' i i d z i u n jc h  łni ubiorów i rzeczy, 
c z u je  się » - t y ) w ą » a n y  z ło ż y ć  temui 
p a n u  n in io j s  .ein m o je  p o d z i ę k o w a n ie .

o « l o m k k h e .
Administracja dóbr państwa Brony i Łopatyn zawiadamia, jako 

w nowo urządzonym składzie na dworcu kolei w Zablotcach — ma 
przeszło 100.000 stóp kubicznych czyli 3000 metrów kubicznycli rna- 
terjału tartego dębowego i sosnowego różnych rozmiarów — według 
j&Kości na trzy głtunki rozsortowanego —  d o  s p r z e d a n i a .

Na żądanie kupująeego załatwia Bię także odstawa mateijału koleją.
Taryfa czyli c.rnmk znajduje się u oficjalisty skarbowego na dworcu 

kolei w źanłotc&ch Jo p zejrżenia.
Również jest do sprzedaniu w państwie Łopatyn 1000 dębów różuej 

grubości, a na żądanie Kupującego może być cJdany do wytarc a kłód, 
tanak pakowy w Hrycowoli, do użytku.

Wiadomość względem ilości każdego gatunku m&terjału tart-go i 
dębów, tudzież warunaów wypłaty udziela Adminstrarja dóbr w BRODACH.

Bi ody, dnia 28. stycznia 1876. 1415 1 -3

Killlsches
1 * 1  i s  ; — l inżynier.

^ O O O O O v  O O O O O ^
A Z powodu slabosci mojego męża 0
A *•!• j;\w.-/y U f '  t - 3  A
X /;irz;.<l k a n tw a i i i i i r s f^ a  X
W p.-.iecain się S/.ano«nej fublicz- V 
0  iu . '/upewniając ją o staran- W 
Q ii. d w wykonaniu zleceń. O
0  E m i l j a  K u r k o w s k a .  Q
T o o o o o  /  o o o o o ®

D y r e k c j a

Towarzystwa spczywczego
ic.c Lwowie.  

zawiadamia swoich członków, ie  z 
dniem 26 hm. pp. Mokrzycki Jędrzep  
Kohinann foji iec) i Mwtylewsk1, zobo 
wiązali .Hę d li ozłonkow Tnwarzy 
stwa .ij.ńż. po c e n a c h  z n i ż o n y c h  
dostarcznć mięsa. 1 l.".d 1 ~

'/. poważaniem za dyrekcję
f (ticorJItł sekretarz.

K audtlarj*. adw okata

Sól Amoniakowa
„« ( s ó l  n a w o z o w a ) .  .
jest do nabycia w Zakładzie gazowym po zł. 24 a. w. za 100 ki"

U l a r i a h l i t e r s t r a i s e  a r  1 t u  W i e u .

tĘ /B

Słowo o drożdżach!!!
Oli walić to w a r ,  s ta ra ć  się o sprzedaż, je s t  to pow innośc ią  każdego 

ku p ca ;  lecz potępiać  to w ar  cudzy j e s t  to zasada nie ch w alebna  i nie p o ­
m aga  przy ar tyk  uic jak

D R O K I I Z E
. ie ' w  gotowem

lir.
przenieść na /.osrała do dom u J\Y . br. 
iiomas/.oana, ulica Kościuszki (Frenela) 

\ r .  lO  1. p ię t r o .
1441 1 -6 ,

Wykształcony w wyższ. zakładach nau­
kowych w Paryżu,

udziela lekcji,
po r-iij.' umiarkowanej, osobom różnego 
wio! u. obojga pici, ku czemu wń k i po­
wag.. czynią i]-latajmym Bliższa wia- 
.lt.m*ść w '''KAFICK tytoniu w murze 
lkśi'n.1 r Iyiisk i iii, I. 3. 1411S 1 - '

dijniii m i!
.Fo/ft/)-, n/irrn-. Ch/stir- uiid Muttrr- 

spritien, Jlatleioiji/in-rL, J lupie neorsets mit 
lin* n ' j> njrf buftc/ien , (jfih ii-mutter ■ Kis-
,v*u. Mnllrn iihie. Knhelbimini , Itdise 
.Yni/i^ęsę/irió-c r. selir zweck-
miiasig fiir DmnenlLShwr/cr, Giuinni-Bla- 
<tn i liii I fi. der Dutzend, M ilch flasehen- 
(iuruiIuren-, Sd :k i.icn , Suspcnsor.en . 
0 rinlmller (llanirecSieuftu) Fiir Ilerren 
u ud Pamer l ’iitrr!a(jntoff\ lietteiniagen, 
\l'n niifht.ichen. Xahnkissen, Zahnringe, 
Irrifiutew , < I;/ropumj>e>i„K ■‘uetor, Uuu 
giee i.ti: , Lmpecheur* zur Ysrhinderuug 
niicbtliclicr rollutionen, 2 H per St'ick, 
und a Ile Lhonmihuaren - Specinl\tńten 
liefert 1158 1—?

John Zieger, Graz.

W Tarnowie na Strusiiiic
znajduje się kilka

P O W O Z Ó W  n o w y c h
oraz k ilkad/.ie.-jiat łokci 1450 1 1

Niezbędne dla damj!
Panien i Pań w każdym wieku

I szczególniej słabowite i te. których budowa j 
I ciała niedostatecznie się rozwinęła, znajdą 
f aż po krótkim nżyciu B a l s  i  m n  T ier a il 

sporządzonego przez dr. Ali-Bey-Mustafy,
..ad worue go lekarza Omera Baszy w 

^  stantynopolu zadziwiający i najzupełniej w  
a  szy Lie),  zaradczy.
«  A  L,S AT I  i F B A I L

przez nadrad" sanitarnego dr. Mildego zbadany i dla zdrowia zupełnie nie 
s/kodliwyn* nznany ; wywiera tylko przoz zewnętrzne użycie, za jiomocą 
swych niezrównanie wzmacniających części roślinnych najwidoczniejsze przy- 
h..tnle na tuszy, a szczególriej działa nr kor/.ysniy rozwoj p ic is in  płci 
piękucj a tern samem przyczynia się wiele do nabycia kształtnego biustu 
przez którą to prawdziwie zadziwiającą własność w doborowym tonuirzy- 
slwM damskim w Paryżu l Lundym itahtsię niezbędnym śroilkion.

Również r.ajiobiega K a ls iw m  S e  r a i ł  wszelkiemu osłabieniu i u- 
windowi dotyczących części ciała po przebytej słabości a mianowicie |>o 
poi gu i u ycic B a i s a m n  S c r a l l  w ka. iym razie pociąga za sobą 
najlepsze skutki. — Dotyczące opisanie sposobu użycia balsamu znajduje 
się przy każdej flaszce.

Ouis Paszka aosztuje 4 franki albo I zł. 68 ct. 1256 12—12
I karton mydła z kwiatu Sera i 1 kosztują 4 0  ct.

G łów ny' i k l a d  w P e r f u m e r i e  h lg o u l q u e
M a r ia h iir e r ts tr a s ts e  A ir .  1 .  I n  W ie n .

rolnicza w Tarnopolu
ma ua składzie 1386 3 3

1000 korcy jęczmienia
do a p r z e l a n i a ,  przyjmuje równiki w .zekie zamónieuia na 

ł f A H I O l l A  p a s i e n  n «  1 o g r o d o w e ,
dostarcza maszyn i narzędzi rolniczych.

t rz < * in y
d o  wy b i jan ia  w ó zk ó w .  Majajsy cł .ęć  n a ­
byciu  r a c z ą  się -zgłosić d o  w łaśc ic ie lk i  tychże

k  L in t\nun< la I w a ń s k a
w Tarnowie na S trusfih K

Główny skład fortepiarow

LUDWIKA MARKA,
we l.wowie. j.lnc św. Ducha, I 10, 

w i zerniowcaeh. u J. J. S/engierskiego
tr/.ym al no we  t,rans|irti'ta 

jaryskich fortepianów Fley 
ela, wir l-nskii.li B4s«iujerfa 
lipikicli dre/Oleńskich etc 
j a k o t e i  Pianin palisandru 
oych z gc.Mi-ain ;a na 10 lat i upuszczeniu 
rabatu /. cm  faiiryczuyrh. 1198 3 - -?

G łó w n y  t tk la d  F i o b a r m o n i l  
Needham & .Son z New-Yorku.

T am że  n a j ta ń s z a  w y p o ż y c z a ln ia

U C 3 5 M A
utalent atane^o i dobrze prowadzącego 
się, poszukuje hamlei K .  K o p f t c z a  
w S t a n i s ł a w o w i e .  1390 3 -6

Na karnawał
otrzymałam

najmodniejsze paryzkie ^ k w ia ty ,  
s t r o i k i  balowe, w i e ń c e  m ir ­

t o w e ,  w e lo n y  ślubne itd., 
oraz polecam 

k a p e l n s / .c ,  .*y.ypeciek i wizyto­
we. n e g li ib y k i k r y x y ,  k o*  
k a r d y ,  w z a r fy , k a p i s z o n y ,  
chitMlJ, i garnimwane, po umiarko- 
wttuych cenach szanownym Paniom

M. Topolnicka
p e I.wowie plac Halicki Nr 1 

Zamć.wienia z prowincji z ar az  
1JS09 2—6uskuteczniam

P R A W D Z IW Y  L IK IE R  BEN ED 1C TIN E 
OPACTWA FECAMP we FRANPJ1 

wytwornego smaku, wzmacniający, pomagający trawieniu 
i obudzający apetyt

J E D E N  z N A J L E P S Z Y C H  L I K I E R Ó W  

W ystrzegać t .ę fałszerstw  1 naśladow nictwa.
Wymagać „by etykieta kwadratowa znajdowała się 

na Bpodzie butelki z własnoręcznym podpisem głównie 
dyrygującego *«&
1019 18 -17  *'

Skład w Fec tup we Francji
Dostać mużna we I,wuw.e a cnkieruiach p. Ko 

steckiego we Wiedniu w ajencji głównej pp Jon. Gust. 
Wchłe et Comp. I Kssliuggasse 8.

IOOOOOO

Kantor wymiany
e. Je. u p r z y w  galir.

akcyjnego Banku Hipotecznego
kupuje i sprzedaje

wszystkie efekta i monety
pod warunkami najjjrzystępMejszdiiii.

O n« L I S T )  h i p o t e c z n e ,
które według prawu z dnia 1, lipca 1868 Dz. PP. XXXVIII. N. 93, 
i najw, post. 7. dnia 17. grudnia 1871, mogą być użyte do lokowa­
nia kapitelów funduszowych, papilarnych, kaucyj małżeńskich wojsku 
wych, rfc kaucje służbowe i wadja — są w tymżo kantorze do nabycia.

W s s y s t k i e  p o l e c e n i a  a  p r o w i n t j l  w y k o n a l f  
, s i ę  b e i i . w ł * c « n i e  pa K u r s ie  d z i e n n y m ,  b e t  d o l l c x e n f a  
. p r o w iz j i .  1184 9 -V

gdzie nie tylko każda kui barka, ale i dziecko w rozczynie 
pieczywie rozpozna sT<$.

( J a d a n i e !  c Ii w j i l e n i e  i p o t ę p i a n i e  n i e  p o j i i a g a j a l
Rozczyn ciasta, puli hność jegu tekkość pmczywa p r z e k o n u j e  I !!
Tych zalat n:e mają inne drożJie tylko

Drożdże wiedeńskie
Ad. Ig. Mautnei i  i Syna

którzy też wyi .lazca^i suchych drożdży ą, za co otrzymali ouznaki z ł o ­
ty  .Ł  n . i d a l l ,  wydoskonalając poprawki mi _Wjj wynalazek, Itoją Kąglb 
na czele tej gałęzi induitiji, co najlepiej dowodzi ffF"  r o k  1 8 '/3  - w  
gdzio przy powszechnej konkurencji odnieśli zwjF-stwo nad konkurentami 
1 całego świat, bo óCTzyTriali za wydoskonalenie "ieosiągniętą dotąd przez 
nikogo innego d o o r o ć  d r o ż d ż y  p r a B o w im y c h  d y  , n i ń o .io -  
r o n y  jako najwyższą nagrodę.

G łów n y sk ła d  dla Galicji wyłącznie w  handlu

KAROLA BAŁŁABANA we Lwowie
Nie jiotępiając innych fahry - drożdży, można jednak zrobić uwagę, ża 

jak Hugo te fabry.> nie będą więcej drożdży i mniej krochmalu do swoich 
drożdży dawać , p ą c z k i  i  1. u ł a c z c  zawsze nie bed.t 1 kle, smaczne 
i okazałe, j k z <■ l4J tO Z D X V  z  S T . !IIA R .\, ~*m które co dniitł 
świeże do handlu

T C a r o l u  I H a ł l a b a n a
na.lcliodzą; i nie Wąrjiioiy, i każda z wielce szanownycli Pań w.jłi drożdże 
dobra kupić,' i poffki wyśmienite mieć, jak z n d u r u io ,  g r a t i s ,  zepMUĆ 
s o l ł i e  p ę c z k i  l u t .  k o ł a c z e ;  a wiem z pewnością, że jak fabryka 
pp. Ad. Ig. AUutbera i Syna najw ększy zaszczyt upatruje w fabrykacie 
nie zrównanej jak,.ści d.ożd r pfasod łych, tak i każda z Pań szczyci się 
wyrobem *,• bwoich, i.a drożdżacli p. Ad, J. Mautbnera wyrabianych

w l c z o l j
K a r o p a t w y  

J  A R Z Ą B  K I
najtaniej w handlu

St, Markiewicza
we Lwowiti, w rynkn 1. 42.

Dla tego
s l a w n y d b  p ą c z k ó w .

p loca tn drożdże handel K a r o l a

1387 3—3

» la bardzo korzystnego przez  d ługi  
Ą?crcg lat ivc Lwow ie  w y  próbo  
w ano go przed,sijh.orstwa szc zy ­

cącego się powszechncnt zaufaniem  
poszukuje sic, jc sp ó lm k a ,  człowieka  
praw ych  zasad,  

z K a p i t a l e u i  o  l 1 5 . 0 0 0  z l .
Przy gwarancji kapitału i wspóluej 

przyjemnej pracy, .oteres ten zapewn.ć 
m że wspólnikowi około 3O"/0 od jego 
kapitału.

Bliższa wiadomość przy ulicy Ko­
pernika 1. 19 od godziuy 1 - 3 .  —  
Stróż wskaże mieszirauie. Także listo­
wnie pod literami F .  J . t poste re­
stante we Lwowie. j 4o2 i_ ?

W  oryginalnych  pakietach

Chińsku-Rosyj. karawanową

Herbato
z magazynów v MOSkWIF braci PU- 
Rft»\V;YCH F l i m u s z y n a  oraz An 
i l r e s s e wa  i l.ajlopsza angielską poleca

A. POPŁAWSKI
I  w ii w ul. I l e t ma i i s ka  Nr. 6

TaniJc 4224 1— y
S A ł l O U  A R Y  z  R o s j i .

3667 6—6

N a  ne^OH z i m o w y
( lo d a  1§ 95.

pióninii ulu iny kajielusz damski z najl. pszego

50
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IMęknio aksauiitciii 
filcu (najlepszej sortyl .

1’ięki.ic ubrany kapelusik dla panien ■] tijże jukuści 
Paru trykotów jedwahnycli, koloru cielistego, dla dam 
Czapka męski do podróży z czarnego sukin, wszclk. kolorach 
Męzka czapka pokojowa
1 pic/osze wełn.ane dla mężczyzn, niezbędne w zimie 6 par 
Kaitaujk z wełny angora dla mężczyzn, w gutaperce mo­

czony, który w niobie pot wsiąka, situka 
Odpowiednie spodnie do u go .
Do nabycia jak długo zapas starczy, za gotówką lubialiczBu.em, n

Bertha Mullers "W aaren-Export,
we W IEDNIU, Praterstras o 43, w e W IE D N IU .

20
30

c w a i ł - ż '  t u , n *

TSwV
\  A '  3 , - - I t f f f i S ś *

„rw

„  cooie

U\viadoinioni(v

dla Uam.
M o w y  k n r s  n,

liki kroju i szycia si 
kien został otwarty 
mojej szkole. Kur 
U,- utygodniowy ko

sztaje 4 z ł , a z praktyką, to jest z udzie 
laniem na jeden miesiąc 8 zł.

Zaprowadzony surs p i:’Z ranuiejszegu 
i w popołudniowych godzinach. dzieła
i*ak w w polskim j i w niemieckLo j., 
zyku i  i i . Lenijki krojowc . zt. óO c, 
paczka linijek 70 c. YYyiiiienioiie azieł* 
wydanie trzecie obejm me najnowsze kroju, 
i Jiewną całkowitą i gruntowną naukę krz 
wiectwa damskiego, zawi’.a w sob e prr.e- 
szlo 1000 ligur rycin, a tekstu li* arkuszy 
[dużigo formatu. Na koń u książki doda­
łem aroiki dla osób otyłych, dla dziewczą- 
tek, lówmeż dział o cSbetzce w ubieraniu 
się do cery, do koloru wtósow, do^temjie- 
ramentu i wieku. 1 _ 3

Ksawery Głodzińsłci,
niinuzyciel krawitwtwii damskiemu we Lwowie, 
ulica Hali*tka rójf W ekslarskioj l 19 1. piętro.

A G R O N O M ,
który przez lat 11 większemi majątkami 
w ks. Pozuansk.em sauiodzieluio zarzą­
dzał, życzy suhie tu w Galicji stoso­
wne, podady Bliższą wiadomość udzieli 
Administrac a Gaz. N a i . gdzie złożony 
życiorys i rekuictndacje lit. R .  S .  4 5 6

i 45 i 3

K t o h y  u  m i e j s c u  i^m ieru i

Zielińsikego Tomasza
sti larza, rmlom -/ ZA BPZA, Buczaczjti 
j) wiat, i ewną wiadomość mial, raczy 
dok ładnie o tom donieść dii Potoku 
Złotego Z i f i i  Z i e l i ń s k i e j ,  a 
utrzjnia 3 7.1. wynagrmlzenia.

1429 1 - 3

Rządca gospodarczy
z Poznańskiego, wydoskonalony w uaźdej 
gałęzi gospodarstwa, posiadający reki- 
meudacje /.nakomitszycli obywateli, po- 
szuknjd od 1 lipca r b. innej pi gad* 
tu w kraju, lub za granicę Bliższa wiz 
doiność: Biuro komisowe I .n i l g - f o r t l i
w T a r n o w h ,  14.1 3- S

J .  P o l i ń s k i ,

O so b a
w y k s z t a ł c o n a  kilkoletnj jrak- 
tyką, poszukuje miejsca do ĘK/.ątków 
ję/.yka polskiego, francuskiego, nie­
mieckiego, gry ua fortepianie i mbót. 
Ulica żółkiewska 1. 38, I* . I ł .

1385 2 3

, $ L A U i r
Bank ubezpieczeń wzaj. wPradzo.

/ a ik r e s  d z i a ł a n iu  :
V. I  h e r p i e e z ć i i i a  ż y c io w e  w różnych kombinacjach z po 

między których ua większą zasługują uwagę ;
a) zabizjiieczonio kapitału wypłacić się mającego, jeżeli ubezpieczony 

pewnego roku dożyje, 1427 U -3
b) zabozpieczenio na korzyść dzieci, premi; opłaca ojciec, lub opiekun 

tylko za życia w czasie, w którym trwa ubezpieczenie,
o) spółki dla wzajemnego odziedziczenia (asocjacje).

I I .  U h e z p ie e z e u ia  o d  o g n ia  budynków, ruchomości i za­
pasów tak większych jakoteż i mniejszych pisiadinści.

I I I .  F b « z p ie tkz«n irt o d  g r a d o b ic iu .
J o n  r a l n a  R e p r e z e n t a c j a  

dla Galicji i Bukowiny
w e  L w o w ie  R y n e k  1- 4 5 .

F. Kernreuter,
Wlen, Hernals, Hauptstrasse Nr. 115, 

»n der Pfcr ebahn.
Najpewniejszy środek 

obrony przeciw 
„ ogniowi.

3  i ->

NajniezawodniujNza pomoc jirzciiw 
pożarowi, jiuwstaiemn w n-ies/kaiiiach, 
sklupacli, msgazynauli, warstatacli itd. 
stanowią moje według najnowszego *V 
stemu robione sikawki, 1443 i — 15 

Haus und Quartier!n>riti ir 
(daja.ee się użyć także i i , ogrodów, 
Przesyłam opłacane cenniki tych, jako 

też wielkich mk.wek mego wyroba. na­
rzędzi do gaszenia i urządzsaia straży o- 
•niowych Jo wysuszania studzien, pompy 

do wina, piwa, sjdritusu, olejów i nafty

były  ̂ administratur , Gazety N*rudow^“, 
posiadający wszystko rgz„Tiina rachun- 
kuwe, praktykę buch lt-ryczną, również 
biogły w korespondencji i» języku polskim 
i niemieckim, jmszukuje uopowiedniev po • 
sady. Adrei. ulica Kojiernika 1. 46.

4200 2 2

Dobra Telaeze
na Podolu w jiowiec.ie 1’odhajeikim, ohej- 
-lUjąco przeszłe tysiąc uiorgow roli, ai 
brze tkomasowariej, siauoięci nizinnej słod 
kiej bO mor., p „siwisu uiiŁ„-icn 30 mor. 
z obsztrnemi budynkami mur* wanemi i 
gorzelnią pulożoue przy gościńcu muro- 
w.nyrn ! Dodhajec do Brzeżaii, oddalone 
od k o bej i o pięc mil. są z wolnej ręki do 
wydzierżawienia na lat 0 od wiosny 1876, 

Zbadać można na miejscu, Właściciel 
nuai t b._J«zyc_ szezeg, iOw pod adresom 
*»• C y w iu z k i ,  poczt. Brzeżany

1346 3—5

I  F o l w a r k  8 o s n u w .

ma na sprzedaż

trzy parjr 
k o n i  m ł o d y c h .  I
Bliżisza ffi;ii]iuiiiić)(j u w laśc i- ^  

ce la . !'... ta Z i o l l l i k i .

Pierw sza
Spółka wyroili cegieł

mn szynowych,
potrzebują 3 0  1 6 0  I t i l o g r e m b w
'•‘iiO  retnarów) owsa. Wiadomość o 
warunkac.il dostawy powziąść inoTna w 
b iu rze  ul. K oscinszki I. 1 0 . 14311 j _  3

TOWARZYSTWO 
•  •

*il. I J l i e a  H a l i c k a *
przyjm uje

Wkładki ua książeczki oszczędności
od jednego z ł  w. a do każdej wysokości, oprocentowując je

po 6 %  * 3-ilniowfim wypowiedzeniem, 

po •?% z 14-

po 8 %  z 30- ,  ,  1200 4 -?
Udziały zaś członków oprocentowują się od dnia pierwszej wkładki.

m r szuka ),osady, takorą
■  A m clice koniu udzielić, lub 
■ M  I I I  cłice sprzedać, lub kupić 

yrunta, kto szuka dzie- 
żawy mniejszego Jub WJ . 

tszego gospodarstwu w.ejsktego, ktoro 
w ogolę potrzebuje rady w colach ogło­
szenia, niechaj się uda z calem niu/a 
iicin dl Hiura EipedjA’ anonsów

(* L .  D a i i b c  d i  C o .
W i e n  I ,  S i n g e r s t r a s s e  H.

1106 2-Jty

a 4 ŚSZ 5 ę - Ł
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Księgarnia KAROLA WILDA we Lwowie
nl. H a lick a  1. 31.

poleca 11-1(5 1—3pMlCUCk ^ 7n,

Strauss-A lliiiiit'*: •
4 tom y, zaw ierające ulubione tańce  braci Straussów.

Tom 1. obejm ujący 12 kom pozycyj, k tó re  osobno kupowane, koszto- ^  
w ałyby  zł. 6.59, k o s z t u j e  t y l k o  z ł .  1 .8 0 . Tom I I , HI- ‘ ^  • każdy W  
zaw ierający  po 10 tańców , po te j sam ej cenie (zł 1.80 .)

• !  F
KSIĘGARNIA

H R i c h t e r a
we Lw ow ie

o trzym ała  na s k ł a d  g ł ó w n y

„Kalendarz m yśliw ski
Zgodny z ustawą z d 30 , styczma 1875 

Cena 25  ct. 1399 2 - 3  
„Z posyłką na prowincję 30 c t.“

O l a y t o n  &  S h u t t l e w o r t h
fa b ry k an c i m achin  ro ln iczych. L W Ó W  ulica G ródecka 22.

polecają *w6j boSato  ^ o p a tr z o n y  
sk ła d  w s i e c z k a r n ie ,  s z u r -  
p a c z e ,  g n i o t o w n i k i  
t r y e r y ,  s r o t o w n i k i  itd . i 
pozw alają sobie zwrócić uw agę £  
panów P. T . gospodarzy  na  ich 
uzupeluiony i ja k  n a j l e p i e j  
urządzony

w arsta t reparacyjny.
lllu s tro w a n e  cen n ik i g ra tis  i 

frau k o . 1396 2 - ?

r d e r y >
kotylionowe {

n a jta n ie j, ^
w ra j  większym  wy- 

borze i najładniejsze P  
t n y . l n  od 8 0  c t  j  

w handlu ^

we Lw ow ie, ul. H alicka.
^1326 5—8

kW

O g ło s z e n ie .
Dnia 13. lutego 1876 o godzinie 3. z południa odbędzie się w tu te jszej sali 

gim nastyki
z w y c z a jn e  O g ó ln e  z g r o m a d z e n ie  T o w a r z y s t w a  z a l i c z k o ­

w e g o  i  p r z e m y s ło w e g o  w  S a m b o r z e
spółki zarejestrowanej z nieograniczoną odpowiedzialnością, na które szanownych 
członków zapraszam.

_ , . P o r z ą d e k  o b r a d :
1. Sprawozdanie Dyrekcji z czynności za rok 1875;
2. Przyjęcie rachunków za rek 1875 i wydanie Dyrekcji ab so la to rju m ;
3. Podział zysku za rok 1875;
4. Zmiana s ta tu tu ;  zniesienie funduszu zapomogi i przelanie wpłaconych kwot 

na rzecz funduszu rezerwowego (wykreślenie ze s ta tu tu  §. 66. i regulam inu dla 
kasy zapomogi).

5. W nioski członków.
Rachunki za rok 1875 wyłożone są do przejrzenia w biurze Towarzystwa. 
Sambor dnia 24. stycznia 186|. 1420 1 — 1

P rzew odn iczący  R a d y  nadzorczej
Ludwik Balicki.

F. Glodziiisld we Lwowie,
plac Marjacki pod 1. 7, obok apteki W. P. Mikolasza 

poleca P. T. Szanownej Publiczności swój 
H A G A Z ¥ A  K R A W IE C K I  

zaopatrzony we w ielki wybór towarów najm odniejszych 
zagranicznych i krajowych, z których zamówienia wy­
kończa, starannie, elegancko, w najkrótszym  czasie.

Jednocześnij zawiadamia, i  o w powiększonym lo­
kalu urządzi! w ie lk i s k ła d  g o to w y ch  su k ie n  m ęz- 
k ic li i s k ła d  u b io ró w  d .a  c h ło p c z y k ó w  od la t 
3cb do 15tu po bardzo tanich cenach. Poleca także 
najnow sze. , A m e r y k a ń s k i e  B n n d y “  nieprze­
makalne, bardzo praktyczne. 1215 °9  -30

L ik ie r  wytrzeźwiający,

*
%

*
*

N
m

Uwiadomienie.
N iniejszem  mam zaszczyt P. T. 

SzanowDą Publiczność uwiadomić, i i

Pierwszy zakład 
chemiczno - kosmetyczny 

i kumysowy,
przeniosłem z ulicy Jagielońskiej

n-a ul. Syxtuską pod 1.17,
(gdz e skład fortepianów p. Sm utnego.)

Polecam  szczególniejszej uw adze, K u *  
m y s  (czyli teino  m leczne), k tó ry  został 
uznauy przez WBzysticie fak u lte ty  m e­
dyczne i pierw szorzędne powagi lekarskie 
za na jpew niejszy  i na jrad y k aln ie jszy  śro 
dek przeciw  suchotom, kaszlom , ch ryp ­
kom, katarom  p łu c  i żo łądka , przeciw cier­
pieniom w ątroby, śledziony, nerek  i kiszek, 
omażone Oraz k n n i y K  ż e l a a i n w y  je ­
dyny, n ieporów nany a  najodpow iedniejszy 
środek  w niedokrw itności, bladaczce, w o- 
gólnem  osłabieniu i wycieńczeniu sił. R ó ­
wnocześnie w zakładzie moim nabyć m o­
żna m ojego w łasnego wyrobu wszelkich 
kosm etyków  toaletow ych po cenach ja k  
najum iarkow ańszych, za k tó rych  dobroć  i 
nieszkodliw ość ręczę. P rzedew szystk iem  
pozwalam  sobie zwrócić uw agę  P .T .  Sza­
nownej Publiczności, że tylko* za dobroć 
tych  w yrobów ręczę, k tó re  są  opatrzone 
li ty lk o  moim nazw iskiem .

W szelkich inform acyj u stn ie  lub p i­
sem nie udzielam  z  na jw iększą gotow ością.

Polecam  się względom  P. T. s z a ­
nownej Publiczności * 14 2 1 --4

Jan Ihnatowicz,
m agiste r farm acji.

J . D Ą B R O W SK I
jubiler i złotnik

we Lwowie ulica Halicka Nr 17. (dawniej W. Penter) 
po leca swój skład wyrobów  

a r  Z Ł O T K I C Z O  J l ! B I L E B S K I C H «
oraz p rzy jm uje  wszelkie robo ty  t»k nowe ja k  i napraw y. 

W *  Szczególnie zwraca uwagę, na g z p i l k l  1 p i e r ­
ś c i o n k i  b u k i e t o w e ,  jako też  o b r ą c z k i  ś l n b n e  po
cenach ja k  najtańszych. 1223 4—?

S T "  Oraz KUPUJE s r e b r o , z ło to , b r y l a n ty ,  p e r ły  i 
in n e  s z la c h e tn e  kam ien ie  po cenach najw yższych

W sze lk ie  zam ówienia s p ro w in c ji u sku tec zn ia ją  się ja k  
n a ja ku ra tn ie j.

393=* Bezsprzecznie najtańsze 1 najlepsze
* S “ \ i« * i  c e w k o w e  “5 *

jak ie  do tąd  w yrab iano  gą wyrobu

Ors & Macnaught w Glasgowie
Czarne rów ne i b iałe  200 łok. per Grcs 7 zł. 25 ct.
6 d rutow e rów ue i b iałe  200 łokci per Gros 9 zł.
6 drutow e rów ne i b ia łe  300 Yards p rzy  odbiorze z ułożeniem  nr. pr. Gros zł. 12 .50 .1

S k ł a d  u  K a n n a  &  S i n g e r
w e  W l E O S i l l l ,  I .  G o n / a K a g a s s e  K r .  1 .

gdzie nabyć można najtan ie j także w szelkie ga tunk i w s t ą ż e k  j e d w a b n y c h  i I 
a k s a m i t n y c h ,  t o w a r ó w  s z m n k l e r s k i c h  i  k r ó t k i c h ,  j e d w a b )
do szycia, w ełnę, nici, zeflr, odznaki i w ęgierskie  towary sznurkowe  
jakoteż potrzeby kraw ieck ie i szewskie^ Z lecen ia  załatw ia ją  się rychłojl 
a odprzedającym  opuszcza się stosow ny rabat. 093 9 — 10

C u k i e r k i  z i o ł o w e  z mchu
cena pudelka 38 ct.

C u k i e r k i  s ł o d o w e
cena 10 ct. 1373TX 2—:

W  aptece po d  gwiazdą P . M JK O L A S C H  we L W O W IE .

s
s
*s•
s
s

7 1 ®
Je s t do sprzedania

0 £ ‘i C * r  do stanowienia,
ze stadniny dr. Stronsberga

W  a ż n e
dla pp. restau ra to rów , cukierników  kaw iarzy , handlów win, de li­

katesów  i likierów  !

i o b e r i o ^  L iq u o r
Jamesa Hlaksona w  Londynie,

uznany przez Jury na tegorocznej wystawie w Peszcie jak o  wy­
borny i w skutkach niezawodny, posiada tę własność, 
że zastępując najzdrowszą, i najlepszą czystą wódkę, 
która użyta przed jedzeniem w znieca apetyt i wzm acnia  
io łąd ek , po użyciu napojów wyskokowych wytrzeźw ia i 
nsnwa ociężałość głowy.

Skład  w yłączny utrzym uje we L W O W IE  F . W'. KRÓLI* 
KOW7S K l.  C e n a  bu telk i 2 zł 1382  4 -  8

O dsprzedający  o trzy m n ją  stosow ny rab a t.

T . i k t c r  a y t r z c ź w i ^ j ą c y .

albo musztarda w liściach

N A  S Y N A P / S M Y
Medal złoty w Lyonie 1872

Medale srebrne Medale bromowe
m i , 0„ , H śttb 1868 Paryż 1855 —
T ry e it 1871 p a ry ł 1872 T ryest 1871 H avre 1868

Przyjęty w szpitalach paryzkich, am bulansach i szpitalach  
wojskowych, w m arynarkach francuzkiej 1 krńlewsko-angiel.

„ZacUować mączce m usztardowej wszystkie jej w łasności, o trzym ać w kilku 
chwilach .  in tw o ta ,  skutek stanowczy z m ożliw e najm niejszą ^  d L
l -k 01,o ż ± n v  H d ” D ^ i a ŁtÓraU P‘ E ie o llo t rozwiązał w spo- sob pożądany, itd . Dr..A .  ®«” c j a rd at (annuaire de thćrapeutiąue,
1868, p. 204). W ymagać należy podp,*„ jak  obok; -  nnikać fa łsze rs tw .’

W raryzu , Avenue V icto ria  Ni- 24
We Lwowie w sptekeoe p. M iko lssohs.' 1006 2 -12

Bez bolu i bez wstrzykiwania
bez lekarstw  przeszkadzających trawie­
niu, tudzież bez chorób nsstępnyoh i 
przerw ania zatrudnienia, wyleczą według 
zupełnie nowej metody, doświadczonej w 

niezliczonych wypadkach 
n p ł a w y  r u r y  m o c z o w e j ,  

tak  świeżo powstałe, jakoteż oardzo za­
sta rza łe , naturaln ie , g rum  ownie i szybko

D r . H A B T M A K K ,
członek lekarskiego W yd zia łu , 

w M ie d u iu  S tad t, H a b s b u r ą e r g  nie jak  
dawniej, lecz Stadt, S e i le rg a s s e  N r. 11.

W yleczą także w yrzuty skórne, zwę­
żenia, upiawy u kobiet, bbdaczkę, n ie­
płodność, uptawy, 5092 28 -1 0 0

osłabien ie  m ęzkie,
bez wyrzynauia i bez wypalania zołzo­
wych lub kilowych wrzodów itd . Zacho­
wuje najściślejszą dyskrecję. Na lis ty  z 
honorarjum  z nazwiskiem lub lite rą  
odpowiada odwrotnie. Za nadesłaniem  
5 zł. w. a. przesy ła  o d w ro trą  pocztą 
lekarstw a wraz z opisem nźycia.

„D A R G EIN " czarnej maści z r. 1866 ze Seahorse (D) a. d. Scandal y. Tonch- 
stono a. d . D iscouu t St. (który w ygrał premje na k ilku  w yścigach , dalej 
nowy a n g ie ls k i  1 82 3—3

w ó z e l i  do polowania na 10 osób.
In form acji udziela  B .  B r a n d e i s ,  W i e n ,  K artnerring  8 .

W ażne dla p i w o  warników, młynów i fabryk!)

Rury gutaperkowe,
ru ry  do spuszczania  piwa, am erykańskie ru ry  do spuszczania wina, rury  konopiane, 
im pregm ow ane i gum ow ane worki, p ły ty  gum owe, sznnrki gutaperkow e, k raj k i, J 
rzem ienie do m aszyn ze skór dzikich zw ierząt, skóry  w ypraw iane, rzem ienie ro- 
sy jsk ie  ju ch to w e  uiciam i i rzemienie do w iązania, praw dziw e szw ajcarskie p łó tno jl 
jedw abne  na p y tle ;  to w ar świeży i w najlepszej jak o śc i po lecają  4
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Matzner & Go. we Wiedniu

I. E lisab e th s trasse  3.

ziół

N aftow e k u chn ie , M iara  litrow a, P e tro leum  R ouchand, L a ta rn ia  górnicza.

Specjalność dla oświetlenia i gospodarstwa domowego.

xy nV< ciężark i k ilo  z m osiądzu  i żelaza, przedmioty cosnodarskIa  
e sprzęty kuchenne, naczynie dla gospodarstw a mlecznego itp .

E . T A  l i r  A  N E U B A U G A S S E  N r . 1.
■ U l i l a G }  we W ie d n iu .

ilustrow ane  cenniki bezp ła tn ie  franco. 1 ’00 11__ 12

Używ ający najlepszej sławy

M a g a z y n

Sukien męakieh
Neirath &Weinberger

w e  W ie d n iu ,
Stadt, Himmeirportgasse fjr. 3.

przypierający  do domu narożnego przy 
K arn tuerstrssse , u trzym uje  wielki wy 
bór w szystk ich  m ożebnych sukni njęz- 
kich, tudzież F n t e r  m ia s to w y c h  i  "do 
p o d ro ż y  po z d u a iew ąjąco  tanich cenach. 
Ubranie jesienne  i w iosenne od 18 zł. i w. 
Su knia w ierzchnia na  jes ień  

lub wiosnę „ 11 „ _
S n r d u ty  z im o w e , p a le to ty  

watowane 
F u tra  m iastow e, rozm. gat. 

n do polow ania „ ,„ do podróży szopy „
„ T n siedm iogr.

Pończochy 1 bu ty  futrz.
S ty ry jsk ie  burki 
S u rdn ty  strzeleckie 
Szlafroki od 10
B undy do podróży ze s ty ­

ry jsk ieg o  su kna  ' jo  
P łaszcze i baw elaki 20 ” ”
S p o d n ie  z im o w e  g _ 7 zf

Za dokładne szycie i” eleganckie 
fasony każdej sukni ręczy się a su ­
knie, k tóreby się nie podobały , będą 
bez przeszkody napo w rót przyjęte. — 
Zam ów ienia na prow incję załatw iają  
się rzetelnie i rychło za zaliczeniem . 
C e n n ik i  i  n a u k a  o b r a n iu  m ia ry  
bezpłatn ie. 1131 15—15

Z uszanowaniem
Neirath & Weinberger,

kraw cy, we W iedniu, S tadt, Hiromel- 
p fort Gasse N. 3. przy. rogu  K arnt- 

nerstrasse.

16— 18 zł.

f  »20 .
n

65 
35 

a 8 
* 12 

po 10

Oddział zastawniczy i wkładek książeczkowych

galicyjskiego Banku kredytowego
Przy u l i c y  W a ł o w e j  pod 1. 4

 ̂ Przyjmuje od 1. maja 1873 począwszy

Wkładki r.a książeczki oszczędności
® Jednego z łr. w. a. do każdej wysokości, oprocentowując je po

O  o < 1  s t a .

U Zwrot wkładek do 200 złr. uiszcza się h e z  w y p o w i e d z e n i a .

Z a l i c z k i
■ 'sztowności, srebrne i złote przedmioty, począwszy od Jednego złr.

Godziny czynności biurowych: 
od 9tej do lszej przed południem, 

od 3ciej „ 5tej po południu.

  ^  -  *
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LI.0PEK ALPEJSKI WILHELMA z
obieranych na górze Bebnrebcrg,

przyrządzony ze «kntku;ących ziół alpejskich, według przepisów lek a rzy 
j M F ” p r z e c iw  c ie rp ie n io m  p l u c o w y m  i  p ie r s io w y m  

jes t najzbawienniejszym  środkiem w przypadłościach organów  O ddechowyeh, 
jako to :  cierpieuiom w krtani i kataron. blrony p łacow e j, mogą one 
być zapalne lub chroniczne, dalej przeciw koklnauowl, chrypce i cier-j 
pleniom  w j j L  j . . I

W szelkie wydzielanie się śluzu w krtani i piersiach leczą nę w nadzwyczajnie ' 
szybki sposób, tak  dalece, że niycie

Wilhelma ulopku z z ió ł gó ry  Sckneeberg,
n i g d y  nie  d o p u ś c i  Ho rozw in ięcia się choroby piersiowej.

U o p e k  W ilh e lm a  ż z lo t a lp e jsk ic h  g óry  S eh n eeb rrg , I
drażni biony śluzowe żołądka, w skutek czego wzmaga się apetyt, i spożyte potraw y . 
d a ją  pożywienie, a następnie ustępują  wszelsie nerwowe cierpienia, które pow itają  
przez złe odżywianie się, pow stałe z złego zmięszania się krwi. |

U lopek rzeczony W ilhelm a z ziót alpejskich, gory Schneeberg, p rzetrw ał w , 
świccie handlow ym  wszelkie próby. Od r. 1856 liczne świadectwa lekarskie potw ier­
dzają jego szczególną, niezawoduą i gruntow ną skuteczność, a wielki popyt za nim | 
jes t uder ającyia dowodem jego zbawienności i wzięcia.

P . T. osoby, które sobie życzą nabyć tego ulopku, wyrabianego przeze- 
m nie od r. 1856 t— raczą  wyraźnie żądać •

W ilŁełm ^s- S c h n e e b e r g s  K r a u t e r - A l l o p
Flaszka, zaopatrzona laku pieczątką,, 

stanowi mój fabrykat; fałszujący tę m arkę ' 
ochrony podpadają karom  prawnym .

D o  każdej fla szk i dodaje się  in strukcję .
Zapieczętowana itaszka oryginalna kosztuje 1 

1 zł. 2 ', c. Można dostać w najświeższym stan ie  u wła- i 
snego producenta |j
Fr. Wilhelm, Apotheker In Neunkirchen Niederóst-j

Opakowanie kosztuje 20 ct.
Prawdziwego ulopku tego można także dostać t y l k *  we Lwowie: w aptete (

_ Jakóba Beisera  i n P. K arola Sehubutha  i w aptekach pp. Jana K linkera  w B nr- j 
sztynie, żłi/g. D rągow skiego  w S try ja  J . L . W isłockiego  w Jarosławiu i F r. Ja- 
m rógiew icza  w Tarnopolu. ’ 1431 1—6 <

Colem otrzymania na składy raczą się pauowie aptekarze i kupcy łaskawi*, 
do mnie zgioaić listownie.

N EUN KIRCHEN b ,i W ien (N iederosterreich.)
F r . i t e i s i ,c e k  W i l h e l m ,  aptekarz. 1

ooooooooooooo
T y l k o  r a z

SNA 100 ŁAT
nastręcza się sposobność do wzięcia udziału

w  o s t a t i i i e m  c i ą g n i e n i u
c. k. austrjack ie j pożyczki w losach, w której w ygryw ają  ws»zy- 
gtkle aotąd niewyciągnlone Iowy.

T o  o s o b liw e  z ja w is k o ,
które ma w arunki c. k. austr. lost,ówr Boisszylda z r. 1839 zachęca 
nas do zaw iązyw ania tow arzystw  g ry  w losy po 20 uczestników  na
ksidc 2 0  c. k . a n a tr .  p ią t y c h  c z ę ń c l lo s ó w  R o t s z y ld a
m iędzy którem i 4 losy w yciągnięto  w serji dnia 1. g rudn ia  1875 

i n a  2 0  k r ó l .  w ę g . p r e m j i  lo s ó w .
Każdem u z tych tow arzystw  ręczym y

40 pewnych wygranych
a zw łaszcza poręczam y 4 w ygrane w ciągnieniu dnia 1. m arca 1876. 10 
wygranych w ciągnieniu 1. września 1876, 20 w ygranych na ostatDiem 
ciągnieniu i 6 w ygranych przez dodanie ty tu łem  premji.

Sześć ze serją  wyciągniętych losów:
część c. k. aostr. losu z r. 1800 przeznaczona na ciągnienie 1 m aja 1876 

1 los brunszw icki z w yciągn iętą  serją przeznaczony na ciągnienie 30 
w rześnia 1876

1 los finlandzki z w yciągniętą  serją  przeznaczony na ciągnienie 2. li­
stopada 1876.

1 los brunszw icki z w yciągn iętą  serją  przeznaczony na c iągnienie 31. 
grudnia  1876.

li,  część losu z r. 1860 z w yciągn iętą  serją  przeznaczony na ciągnienie 
1. maja 1877.

ł ,'s los brunszw icki i  w yciągniętą  serją  przeznaczony  na ciągnienie 30. 
czerwca 1877.

Wypłata wygranych nastąpi bezwłocznie pu kaldem c ią g ­
nieniu w k a s ie  na,zej gotowką, oprócz tego każdy nrzestnik o t r z y ­
m a  przed rozwiązaniem towarzystwa oryginalny k r  w eg. los tym  
łem premji.
n n r n i m n l n m i i n l o !  U działy są  zaopatrzone w kupony,
V /U l U O tJL l LU W z t l l l t ź  i w ypłacano będą w nom inalnej wartości
naszą kasę  przez cały  czas w płacania ra t ńa te udziały.

P raw dopodobnie 10 losów w ygryw a się na przedosU tniem  c iągn ie­
n iu ; gdyby wbrew oczekiw aniu mniej losów wygrać miano, to uzupełnim y 
zapew nioną na  to c iągnienie liczbę 10 losów z w yciągniętem i serjam i 
przez bezpłatne dodanie braku jących  sz tu k , k tórych zakupno n a­
stąpi na nasz rachunek-

Biorąc u dz ia ł w tem tow arzystw ie  g ry  w losy — podaje się 
rękę  szczęściu — gdyż n igdy nie byio jeszcze takioj szansy w ygrania, 
jak w tizech  osta tn ich  ciągnieniach  loaów z r. 1839 — albowiem  w y p ła ta  
w ygranych je s t  oznaczona na kwotę

25 milionów 9 0 0 ,5 0 0  z ł
prócz tego Tow arzystw o m a szansę w ygrania  na 6 losów z w yciągniętem i 
serjam i i 20 k i. weg. prem ijnych losów, które otrzym uje bezpłatnie.

Spodziewać się należy, że powyższo szczególne korzyści zachęcą li 
c z n y c h  u c z e s t n ik ó w  do tw orzenia T ow arzystw  gry w losy. P rosim y więc 
P  T  Publiczność o spieszne zam ówienia — gdyż zam knąw szy subskrybeją 
n ie m oglibyśm y licznym wezwaniom zadość uczynić.

Warunki subskrypcji
zad a tek  36 zł. i w płata przez 38 m iesięcy po 12 zł.

Zagraniczne zam ów ienia nadsy łane z kw otą  36 ty tu łem  zad a tk u  z a ła ­
tw iam y przez natychm iastow e w ysłanie policy  losu należycie ostem plow anoj.

Bankhaus NYITRAI & Co.
W ien  1. v e r l. W ip p lin g e rstr a sse  4 5 .

Adres do telegram u : N y itra i, W ien.
W ykaz ciągnień  w szystk ich  losów znajdujących się w obiegu prze­

syłam y bezpłatn ie.
W e LW O W IE m ożna dostać u kupca p. Józefa Frieda, ulica 

K rakow ska Na. 16.

które
przez

:xxxxxxxxxxx:
Najpewniejszy środek wyzdrowienia

zapom ocą naszego sposobu (kom binacja system ów  8ebrotta i Prless- 
nitza z równoczesnem  zastósowaiiiem  e lek tryk i i galw anizm n) przeciw  
zepsutym  sokom, ogólnem u osłabieniu, osłabieniu  części płciowych, prze* 
ciw cierpieniom  nerwowym , zaziębieniu i chorobom skórnym , przeciw  zw i­
chnięciom  kości pacierzow ej, żołądkow i, śledzionie i hem orojdom  i prze­
ciw  skłonności do otyłości.

D zieła  radcy  dworu dr. S te inbaeher pod a ją  inform ację, w edług której 
n aw et w zim ie knrację odbyw ać można, a  k tó re  nabyć m ożna w zakładzie

H o f r a t h  Dr. S t e i n b a c h e  r ’s
A a tu r h e i la n s ta l ł  B r u n n tJ .a l  ( M iin c h e n .)

P rospek t i spraw ozdania  g ratis. 1156 2 - 4

Towarzystwa gry grapami
na piąte części losów z r .  1839

Jeżeli je s t korzystnie przez zakupno jednego ty lko  losu brać udział w grze na 100 lo­
sów t-go samego gatunku  trwającej dwa, lub trzy  la ta  — to tem korzystniej»za nastręcza *>ę 
sposobność w grę  losami z r. 1839 — które ty lk o  jeszcze dwa razy ciągnionem i będą — i wszy- 
st ki ? wylosowane b jć  muszą.

Zachęcony Hcznemi zapytywaniam i w tym  względzi* urządzam

Towarzystwa gry grupami po 100 uczestników
także na ten  g a tunek  losów.

Każda tak* grupa obejmuje 100 sztuk jłd n e j piątej ezęści losów z r. 1839, k tórł są w łas­
nością I j 1)*1 . uczestników . G rapy te  tak  są podzieleń*, że każdy uczestnik m a adział w osta ­
tn ich  dwóch ciągnieniach, m ianowicie:

w  c ią g n ie n iu  s e r y ]  d n ią  1 . c z e r w c a  1 8 7 7
.  „ 1 g r u d n i a  1 8 7 8

Wygraną suma tych losów wynosi 17,792.000 z ł. a. w. W ygrane, przypadające w tych dwóch
ostatnich ciągnieniach na 100 loió n, są właanością uczestników. Przez nabycie więcej takich udziałów
z róŻDycb grup rów nie większą m a się szansę wygrania — gdyż się gra w kilka setek losów.

Aby więc uczestnikom  tych grup dać sposobność do szansy w ygrania w odbyć się mająeem 
dnia  1. marca b. r. ciągnieniu num erów losów z r. 1^39, dodaję każd *j grupie ,d o  owyeh“ 100 
zztuk losów bezp łatn i*

T y t u ł e m  p r e m j i
10 sztuk części Vb 1 r* *®39

k tóre  dnia i .  g rudnia  1875 w serjach wyeiągnione zostały, a których ciągnienie numerów odbę­
dzie się dnia 1. m arca b. r., tak , że na tych 10 serji 10 wygranych przypaść m usi, które to  wy­
grane kwoty po ich  wypłacenin przez kasę długów  państw a w równych częściach między 100 
uczestn ików  grupy podzielone będą.

Ceua je d n e g o  u d z ia łu  w y n o si 1 8 0  z ł .  — n a  k tó r e  p ła c i  s ię  przy  
z a m ó w i e n i u  l o  * ! . ,  resztę zaś w 34 miesięcznych ra tach  po 6 zł., używając do przesyłania 
przezemnie udzielanych przekazów pocztowych. Cena ta  ze względu na trzy le tn i czas w p ła ty  ra t 
i ze w zg lęd u  na dodanie 10 prem ji bezpłatnie za nader um iarkow aną aw ażać należy.

Pomny na okoliczność, że ty lko  dwa ciągnienia jednego ga tu n k n  loaów miejace mieć będa 
i że za nizką, w p ła tę  ra tam i można wziąó adział w grze ztom a, lub  k ilka zatkam i losów z rokn 
1839, które aię cieszą wielkiem powodzeniem, mam niepłonną nadzieję, ż« równie ta  przezemnie 
urządzona kom binacja g ry  w losy znajdzie tak  wielkie aznani* — jak  dawniejsza.

Ponieważ skutkiem  ciągnienia numerów odbyć się mającego dnia 1. m arca b. r., wszystkie 
udziały najpóźniej 29. lutego w rękach ucze«tników znajdować się w inny, upraszam

o u lsn e  ln b  p ise m n e  z a m ó w ie n ia  w rar z z a d a tk ie m  w k w o c ie  
lO  z ł .  a . w. n a jp ó źn ie j do  15. lu te g o  b . r . w b ln rz e  p o d p i s a n e g o :

W i e n  Schottenring Nr. 1.
Z udziałam i, obejmującemi S»rje i Num era tak  100 losów, jako też wyciągniętych 10 lo 

sów — rozsyłam równocześnie frankowane przekazy pocztowe. 1084 1 2

F erd y n a n d  F. L e itner Ufr k. k. Hof -W ecjislęr.
W len . B u d a p e s t . R om .

Obwieszczenie.
W  kanceiarji Z ak ład u  zastaw niczego 

| Lw owskiego orm iańskiego 1447 1—3

„ P i i  M o n t i s “
| o d b ę d z ie  (się n a  d u fn  1 3 .  
m a r c a  1 8 7 6 ,  w zw yczajnych go- 

I Iz inach p u b lic z n a . lic y  t a c j a ,
I n a  k tó re j zaleg le  k le jn o ty ,  s r e b r a  i 
Ijin n e  f a u t y  sprzedaw ane b ę ją .

Lwów, dn ia  2 6 . sty czn ia  1 8 7 6 .

Wykonując  od k ilk u n astu  lal 
p o k r y c i e  d a c h ó w  ró-

żnem i m ate rja lam i o g u io t rw a -  
lem i, jak o  też  i innem i, m ia­

no w ic ie : łupkiem  kam ienuym  (Scliie- 
fe rs te iu ) , te k tu rą  o g u io trw a lą  i fil­
cem , pochlebić sobie m ogę.  iż roboty 
te  z sum iennością , w szelkiera z ad o ­
woleniem  i uznaniem  s z a n o w n y c h  PP- 
konkurentów  w ykonałem . P osiad a jąc  
w łasn y  sk ład  z znacznym i zapasam i 
powyższych m ate rja ló w  7. p ierw szo­

rzędnych łomów i fab ryk  i to  w n a j­
doskonalszych g a tu n k a ch , mam za­
szczyt ozn ajm ić  szanow nej P . T. p u ­
bliczności, i i  na w szelkie zam ówie­
nia w ca łe j G alicji i naw et za g r a  
n icą  w edle n a jp rzy a tęp n ie jszy ch  cen 
roboty  te  p rzy jm uję  i w ykonuję, do ­
d a jąc , i e  filcowe, dykturow e i lu p  
kowe pokrycia  dachów  usk u teczn iam  
bez n a ru szen ia  gontów .

Poleca jęc  się  łask aw y m  wzglę­
dom, u p raszam  Szanow ną P . T . P u ­
bliczność •  łask aw e  zlecenia, ośw iad- 
c z a ją c , i ł  n a  w szelkie z ap y tan ia  

udzielam  w yjaśn ien ia . 1208 15—20 

Z  uszanow aniem

W. Rabinowicz.
K ra k ó w , 1. 1.

p i l e p s j e
(padaczka) leczy l i s to w n i  
specjalny D r . K  |  j  j  

N eustad t, Drezden, (Sachsei 
1051 1

8.000 skuteeznlo  wyleczo



1 ^ 5* Dla łatwiejszego i rychlejszego kupna
p o le ca  h a n d e l

zalecane w słabościach g a r d ł a ,  chrypc , zapalcuin g a r d ł a ,  ziiwrzoilowiiniu w uslach, o u c h u iH c iu u  - i ld c e h o w i ,  
lrrytacji w gardle i gębie przez palenie tytoniu, zapobiegają d z ia łan iu  mci liurjuir.a Lekarzu zalecają je  szcze­
gólniej kaznodziejom, mowcoin, profesorom i ś p i e w a k o m ,  albowiem u t r z y m a ją  >nij g ip su  i srajmflff-gaią s t r u ­
dzenia gardła. — W Paryżu w aptecep. D e t h a t i a ,  F a u b o u r g  St. Denis. i-ló, we Lw ow ie w aptece p. M ik o la s c l i a ,  w 
Krakowie w aptece p. T r a a c z y ń a k i e g o pod Koroną, i u w s zys tk ich  znacznie jszych ap tek a rzy ,  k tn rzy  u t rz y n iu ią  

irodki lekarskie zagraniczne. *  l()i'2 11

CUKIERKI
DETHANA

K A R O L A  B A Ł Ł A B A A A
wagę metryczną zastosować zamiast:  „ 1 0 0 ,  50, 40 , 20 ,  25 i 20 dekagranmw 
i ’/s część kilograma, tak  że wied/ąc raz omię kilograma, łatwo się da dzielić b

dla Szanownej publiczności.
Śto8njąc s ;ę do powyżej powiedzianego, poleca h a n d e l  k o r z e n n yo o c m d o o o o o o c o o o o ^  y r  X o l o ł i t v iMechaniczna fabryka szpagatu

w Litomir / .ycach ( Lei tmer i t z ,  Bohmen), | 
przyjmuje  e f e n y  na  dostawę

konopi i kłaków, i
które  płaci  g tówką.  1086 2 —3 |<

Karola Balłabana we Lwowieosiądj Meiycyuy, Chirurgii, Akuszerji, 
Optyki i S p e c j a l n y  w chorobach ws/elkie artykuły tegoż handlu przerackowaue z wagi wiedeńskiej na kilogramy uajsumieu ej. stosując się 

do ceny wagi wiedeńskiej bez wszelkiego nakładu co do ceny wagi metrycznej czyli kil'1 ran.ów.

O rdynuje  w m ieszkaniu  na. u licy  Ho 
rodeńskicj 1 .1 1 1  rano  od g> d r . 11 — 15 
po p o łudn iu  od 3 — 4 . 1384 3—4

A dla prawdziwie ubogich bezpłatnie.

en Tarla tanc, Tulle Illusion ou Gaze d'un gont 
exquis a grand cboix commrncees de fl 20 sim- 
ple toilettes de jeunes demoiselles jusqu'aux toi- 
letes lea plus riches des grandes bals.

Ensuite riebe assortiment d’etoff<*s legeres 
poci- U l)cs de Bal comme Tarla tanc  uni et 
frapj e, Tuli, 11’usion et Gaze en toutes uuances.

Ecłiautillons seront envoyes sur ( lm andes. 
Livraison des coinmandes trois jours d ’apre.s 
leur recn. 1154 3 c

Franz Arnold & Cie
Yienne, Bognergasse Nr. 3. „Au Papillon."

p ig u łk i  i p ro sz ek
sprowadni wpros t  ‘ód Morisona w 
L tidyn e i u t rzymuj e  na s k ł a dz ie :  

I*. d lik o la sc lia  w L W O W I E  

P a r a  mał yc h pude lek  1 zl.

W" KNADST
M o k k a  najprzedniejsza . 
J a w a  złota . . . .
P e r ło w a  najprzedniejsza 
P e y lo n  „

„ przedniejsza 
drobniejsza .

C ' n b a ............
I> a < |i ia i ra  . . . .
S a n t o s  ............................

H i e n ,  L c o p o i d s t a d t ,
Miesbachg. 15, gegeniiber d. kk. Augarten. 

32 M ed a illen .

P a r a  ś rednich  p ude le k  3  zl. tf) 
5 0  c. w. a.  1373YII 3 -

P a r a  fauii l i juych pude lek  12 zl.  jfj

Feuerspritzcn aller sor ten , tfarteu- 
apritzsa, Garteiipuiupcfr, HydrophO' 
re odm Wassemibringor, Zentrifu- 
galpuuipen, Bą- '.npen, Brunnen- 
pnniprn, Bier- uud Weinpuinpen etc 
Schlituche, Feuereimęr von Hanf, Le- 
der miler Kautsc.huck , Foiiorwehr- 

A u nr aa tu u gen. 
lllu.strirte Kataloge gratis per Post

GnkierP o m i ę d z y  I i c z n e r n i  o g l o s i e n i a m i  
d o t y c z ą c e m i  B z c z e j ó l n i o  z e g a r ó w  
i  z ł o t y c h  tu a ó w  w i e l e  j e s t  o b l i ­
c z o n y c h  n ^ s z u k a n i e  m i e s z k a ń ­
c ó w  p r o  w  i . > i .  W e  w ł a s n y m  i n ­
t e r e s i e  w y s ' i z e ę a ć  s i ę  n a l e ż y  k a -  

ih p o w e n i a  (•*n, a r o w , j e ż e l i  f i r m a  
v»  s p r z e d a j ą , -  u n i e  p o d a j e  r ę k o j m i -  
rV U r a n ie  ; i n n e  z e g a r y  i  z ł o l e  
■ ^ t o w a r y ,  rt. b y ć  k a ż d e g o  c z a s u  

X, w e d ł u g  u / o d o h a n i a  w y m i e n i o n e  
4 lub re.ż zw rócone; j e ł t t  to  

t l o t f d d  u a | u i ę k s z e i  r z e t e l -

■ la ffin n d  pierwszy w głowie

iixxxxxxxxx; „ I ł. na wagę
„ rzuięly w kostki
„ w mączce

M ak aran , ry z  i
ł T f a k a r a u  włoski . 

n wiedeński
.  do rosołu i cienki .

Gwiazdki i litery do rosołu . .
R y ż  d ł u g i .......................................

„ włoski .......................................
„ a m e r y k a ń s k i ..........................

S a g o  in d y j s k i e .................................
„ w ro c ła w s k ie ..........................

■t r . i  j » k !  p e r ł o w e ..........................

oszeme
Epsteina & Go

fabryka i skład

do szanowne] Publiczności na 
prowincji.

Ce.o. k r ó l ,  w y ł ą c z n i e  u p r z y w i l e j o w a n a  *

FABRYKA 
towarów płóciennych i bielizny 

F .  R i t n b l t s d i e k
we W iedniu, T a b o rs tra s se  N r. 15 .. 
skutkiem  braku  czynności i p ieniędzy 
i by robotników  nie oddalać, je s tz m n - 

' l ż o n ą w y s p r z e d a ć  s w e  w y r o b y  
3 0  procent n i ż e j  w a r t o ś c i  f a ­
b r y c z n e j .  /w ra c a  się też uw agę na 
te o k o l i c z n o ś ć  r z a d k ą  i k o  
r w y s t u ę ,  że m ożna otr/.ynino wprost 
o d  p r o i i t i e e n ł a  ś w i e ż e  i  d o ­
b o r o w e  t o w a r y  i że w szystk ie 
a rty k u ły  są  itosow ue

na podarunki 
B o ż e g o  N a r o d z e n i a i  

Nowego Roku
ręczy się za św ieżość i dobór towarów.

W y c i ą g  z c e n n i k  a. 
U o z u i a i t o ś c i  :

pói tu z in a  r u m b u rs k ic ł i  n ic ian y eh  
c h u s te c z e k  po t zł 1.50, 2, 3 -i.50. 

pq l tu z in a  e n g ie ls k i  lt b a ty s to w y ch  
c h u s tę -z ek , ze śliczną bordurą  po 
zł 1.50.

1 tu z in  a n g ie lsk ic h  n ic ia n y e h  b a ty ­
sto w y c h  c h u s te z e k , po 4.50. 5 zl. 
5.00, 6, 8, 10 zł. 

pół tu z in a  s e rw e t  lub rę c z n ik ó w  ru­
cianych, po 2 zł., 2.50, • , 3.50, 4 7.1. 

P ł ó t n a :
Sztuka  4/'4 szer., nić pow ójna, po G.50,

8 50, s,4 zl. 9.50, 10 £0.
Sztuka na bOłokci */4 a lb o 6/, szer. b ie ­

lona po 8.50, 9 z ł, ,  10, 11, 12. 
i 4 zl. najlepsza.

Sztuka ‘/4 szer. 38 d ługa, holenderskie 
p łó tno  po zł. 14.50, 15.50 

Sztuka  %  szer. 50 łokci d łu g a  , weba 
holenderska lub b ielfeldzka po zl. 
l(i 50, 18, 22, 25, 30.

Sz tuka  */4 do 10/4 szeroka, na ręczniki, 
bez szw u, na 6 ręczników  po zl, 
lli.ro , lb.20, 22 zł. najlepsze. 

D a m s k a  b i e l i z n a :
1 k o s r . u l a  d a m s k a  t t  s z y f o n u  po x ł .  1 . 2 5 ,  1 . 5 0 ,  

h a f t o w a n a  po eł »  2 ,  2 . 5 o ,  3 .
I  k o n s u l a  p ł ó c i e n n a  po z l ,  1 , 5 0 ,  2 ,  2 . 5 0 ,  3 .5 0 ,  

h a f t o w a n a  po t t .  4  4 . 5 0 ,  
t g o r s e t  n o c n y  z n a j l e p s z e g o  a u g i e l s .  s z i i -  

t i i i g u  po  z ł .  1 . 2 5 ’ 1 . . 5 ,  h a f l o w a n y  p o  z ł .  
1 . 7 5 ,  2 ,  2 . 5 0 ,  3 ,  4 . 5 0 .

1 p a r a  m a j t e k  z n a j l e p s z e g o  a n ę i e l .  s z i r t i n g u  
l u b  b a r c h a n u  i  k o r o n k a m i  po z ł .  1 .2 :,, 
1 . 5 0 ,  1 . 7 5 .  b a i t a w a n a  p o  z ł .  2 ,  2 . 5 0 .

1 b a r c h a n o w y  n o c n y  g o r s e t ,  p o j e d y n c z y  po  
z ł .  1 . 2 5 , 1 . 5 0 ,  n t d o b i o n y  po  z l . ' l . 7 5 ,  2 , 2 . 5 0 .

1 k o s t i u m ,  hi  s ;  s u k n i a  z e  s / l e p e m ,  b o g a t o  o z ­
d o b i o n e  p o  z ł .  l . ? 5 ,  2 ,  2 . 5 0 ,  3 ,  3 . 5 0 ,  4 .

B i e l i z u a  i c i ę z l t a :
1 k o s z u l a  k o l o r o w a  z  f r a n c u s k i e g o  b a t 3- s t u  po  

z ł .  1 .3 0 ,  2 ,  2 . 5 0 .
1 k o s z u l a  k o l .  n a j l e p s z y  g a t u n e k  o x f o r d s k i  po  

z ł .  2 .50 ,  3 .  3 .2 5 .
1 k o s z u l a  z  n a j l e p s z e j  1 l a n c i i  i-o /.t. 3 . 5 0 ,  l ,  

t. prTfudem^jł idv»*abnym p o  z ł .  0 .  l i .5 0 .  
ł  k o s z u l a  z  b i a ł e g o  s z i r t i n g u ,  g l i i d k a  luh  o z -  

d o b io ż ia  n a  p i e r s i a c h ,  po z ł .  1 .8 u ,  2 ,  2 .5 0 .
1 k o s z u l a  b i a ł a ,  p r e k n i e  h a f t o w a n a  p o  3 .5 l ł  

z ł .  4 ,  5 ,  6 ,  8-  
1 k o s z u l a  b i a ł a  z  n a j l e p s z e g o  r u m b u r s k i e g o  

p ł ó t n a  p o  z ł .  1 . 5 « ,  2 ,  2 . 5 0 ,  3 .5 0 ,  4 .  4 . 5 0 .  
t  p a r a  m a j t e k  z  n a j l e p s z e g o  r u m b n r s k . i e g o  

p ł ó t n a  po  a ł .  1 . 5 0 ,  1 .8 0 ,  2 ,  2 .5 0 .
1 k a f t a n i k  d « x o w y  we w s - t y s t k i c h  k o l o r a c h  

sz<  z r g ó l n i e j  p r z e c i w  r e u m a t y z m o w i  po  
z ł .  1 . 2 5 .  t . 5 0 ,  2 ,  2 . 5 0 ,  3  z l .

1 t u z i n  k o ł n i e r z y k ó w ,  l u b  m a n k i c t e w  w  5 ł a -  
s o n a c h  po z t .  3 ,  4 ,  5 , 6 .  

i m t z o g ó l n e j  d o b r o c i  o r y g i n a l n e  1 ' r a n e u z k i o  g o r ­
s e t y  p o  z ł .  4 ,  4 . 5 0 ,  5 ,  0 ,  n a j l e p s z y  po 8  z ł .
Prócz tego są  inne a r ty k u ły  uale- 

żące do w yrobów  tego rodzaju.
N iedogodne tow ary  natychm iast II 

wym ieniam.
Zam ów ienia w ysełam y n a ty c h ­

m iast za  pobranii m należytości na  pocz­
tach. lub kolejach, należy je  adresow ać: 
„k. k. ausschl. priv . Leinenw narcn- nnd 
W aschtabrjk ' des F. P aub itschek , Wien. 
L eopo ldstad t, T ab o rs trasse , Nr. 45.“ 

Prosim y podać p rzy  zam ów ieniach 
na koszule m ęskie, objętość  szyi, p rzy  
m ajtkach  w zrost, przy  dam skich g o r­
setach  w cięcie klęlm . 1152 I " — 12

y J  H i e n ,  I .  S c h o l t e n b a s t e i  N r .  1 4 .
I 1 ( poleca 1102 6 G
' |  r.k . austr. wł?g. w yłączne up z aparaty z miarą

A metryczną do mierzenia i sprawdzania nafty.
S jS  [1 K ażdy a p a ra t jest bad an y  i stem plow any przez gló-

j| S w ny urząd cym entinczy we W iedniu ; ap ara ty  zaś prze-
I j  znaczone dla W ęgier, b y w a j ą  n a  W ęgrzech cym entowane.;

\  i  K onstrukcja  w szystk ich  apara tów , k tó re  są  robionc-i
V \ f l l  Z najm ocniejszej galw ar.inicznej blacliy żelaznej i pię-l

\ \ l l f  t l l ie  robione, odpow iada wym ogom  praw nym  - -  zaś
V l f  a jia ra ta  te  przew yższają  sku tk iem  swej pruktyoznośei

r j l  i pew ności w szystk ie  inno apara tu  tego  rodzaju.
A paratu  starego system u m ożna na nowe zamienić, 

s i y ł a ł .  lub przerobić. W zapasie  znajdu ją  się  kadzie ns naftę
“  konew ki, flaszki do tra n s p o r tu , 'p o m p y  i t d . ; cennik

m ożna otrzym ać bezp łatn ie  za o p łatę  porta. ;
Zam iany na m ia ry  litrow e obliczam y ja k  n a jtan ie j."  j

Towary południowe i korzenne
M i g f t f f l ł y  a  la P rineesse  w lu p k ac h  .

„ s ł o d k i e ..........................................................................
„ g o r z k i 6 ..........................................................................

D a k i c l e .....................................................................................
F i g i  s u l t a ń s k io ..............................................................................

„ w i ę c o w e ...............................................................................
H o d z y u k i  s u l t a ń s k i e .........................................................

„ duże E lem e ..................................................
„ c za rn e  ................................................................
r  M a l a g a ...................................................................

C y k a ł a  f ran c u sk a  du ża  . . . . . . . .
„ A ran c in i d ro b n a  . ....................................

D i ę p r z  c z a r n y .......................................................................
,, an g ie lsk i  .........................................

i S u l l i o u  n a j p r z e d n i e j s z y ..................................................
M i ó f l  p r z a s / .n y ..............................................................................
P o w i d ł a  w ę g io r s k io ................................................................
!Ser e m e n t a l s k i ..............................................................................

„ c ieszyński . . .........................................................
„ p a r ma z ś l i s k i .......................................................................

B r y n d t e a  w ę g ie r s k a ................................................................
M r o i d n u a l  n a j l e p s z y .........................................................
M y d ł o  ilo p ran i*  s u c h e .........................................................

E s e n c j a  ż y c i a

Największy
Magazyn per u karski i salon fryzjerski

L. JANOWSKIEGO
,wc L w ow ie , p rz y  p lacu  K a te d ra ln y m  1. 7 n . ,

u lr M /n iu ją c y  z a r a z e m  n a j w ię k s z y  s k ła d  (ic r i i im e ry j  i sp e ­
cy fik ó w  to a le to w y ch  d la  d a m  1 m ężczyzn , z a o p a ­
trzon y  zo sta ł św ieżo  sp ro w  ad zo n c iu i a r t y k u ła m i  
tego rodzaju z n a jp ie rw  szych f a b r y k  loridyrtsk ich  i 
p a ry z k lc h  tylko prawdziwych pud g w a ra n c ją . Szczególnie 
polecani Szanow nym  damom  bi< rącyui udzia ł w z a l-a -a c h  tań cu jący ch
P o u d r e  D ’I l t I S  t l o r e u t y f i s k i  i Y c ł o u t l n e  F A Y .

Szanowne dam y, biorąco udział w tańcue.li, u jnaszam  o wczesne z a ­
m ów ienia do (ryzow ania, a  to : dla un ikn icn ia  zawodu, z pow odu ju ż  o d e ­
branych dolud licznych zam ów ień na  tegoroczny karnaw ał.

D ziękując  W ysokiej Szlachcie i Szan wnej F. T Fublic/noscj za a.tj 
łaskaw sze  (Litychczasowe w spieranie mit* w moim zawodzie, ośw iadczyć 
muazc, że dokładam  w szelkich sta rań , aliy mój zak ład  został ta k  ja k  do­
tą d  i n a d a l  pierw szorzędnym . ]a.lO 3 Ii

/aw ó w ien ia  z prowincji załatw iam  odw rotnie najrztd. lnicj za zaliczeniem .

Cyrkularzem * września 1874 ,  ośmieliliśmy się podać do publicznej wia­
domości, że fabryka  stearynowych świeć w Hollaudji s ta ra ła  się od p. D t > r f -  
m eiste r , (w którego drukarni bywają etykiety używano przez nas do 
pakowania świec) za dobrem wynadgrodzeniem otrzymać 1 0 0 .ODO sztuk na­
szych oryginalnych etykiet do pakowania świec, —  lecz tenże p. D  rfmeister 
przekupić się nie dai.

Nie wątpimy, że wszystkie pierws/.orzędiio drukarnie nie przyjmują zamó­
wienie tego rodzaju —  jednak znajduje się w handlach w ostatnich cza 
sach wiele świec lichego ga tunku, jakoby nasze świeco Apollo, - które są 
zapakowane w papier koloru pomarańczowego; przy czorn nasza e tyk ie ta ,1 
podpis naszej firmy i znak fabryczny są sfałszowane. Z togo samego iiieeży-j 
stego źródła pochodzą świece znajdujące się w handlach, któio są  wyrąb tui 
z złej stearyuy w poląązeniu z parafiną, lub olejem z kokosowego drzewa; pizy 
czern waga ich nie jest rzetelną, świece ta są zawijane w papier koloru poma­
rańczowego, a etykiety naszych świec Apollo są tak zręcznie naśladowane, że 
wielu odbiorców nważa je jako ^iasz wyrób.

Nie mamy zamiaru krytykować produkcji naszego współzawodnika , gdy 
jednak ktoś jest tak bezczelnym, że liche świeco z osz.ukaną wagą, z naszym 
znakiem i z naszą firmą sprzedajo, jako nasze świece Apollo, sławno na cały 
św ia t ,  —  musimy takie oszukańczo, kary  godne poBtępowanio dla ocalenia 
opinii naszoj firmy —  poddać pod sąd opinii publicznej.  W na.zem biurzo we 
Wiedniu, Zieglergasse, w sali zwanej Apollo, można oglądać takie fals/.ywe i 
podrobione etykiety naszych świoc Apollo. 1C83 1—3

K. K. Hof und landespriv. 
Apollo - Kerzen und Seifenfabriken 

der Ersten ósterr. 
Seinfensieder Gewerbs - Gesellschaft

w e  L w o w i e ,  u l i c a  \ A  a ł o w a  1 . 4 ,
podaje do wiadomości, iż począwszy od 1. m arca 1875

wydaje następująceZnakomite powodzenie

VE0UTI asygnaty kasowe
i e s t  m i  7  1 1  ,

8-dniowem wypowiedzeńiemntowe za
przygotowana z Bizntnf.cjw ,

dla togo to  działu szczęśliwie na skul'
i i l c d o s l r z e ż o n s i  p r / ą N t a j e  d o  

c i a l n  r u d a j c

c e rze  św ieżość nittiirafiuL

PHILIP FROMM, M agazyn  Perfum w Pary hu 
9 , n a  u licy  de  lu P a ix ,  9 .

Dostać m ożna w magazynach galantur 
pp. K a m i l a  S t,r z y ż o w s k i ci g  o, I, n 
o n  K e i 111 u c h a , w składzie lv. M i- 
ko law  c li a we Lwowie.

Uhren- und Goldwaaren - Fabrikant, 
R o th en th u rm str. 9 ,  gegen llber 4 « r 

W ollzeile, H  i e u .
P r o s z ę  N u b ie  d o b r z e  z a p a m i ę t a ć  a d r w .

■ B T l—a  ilHWMffir ■’ I m 'li ifcjjfaBegłtiidŁlbfiłAl̂ bł

Wydawca, właściciel i odpowiedzialny redaktor Jan Dobrzański.


